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Lwów 19 grudnia. 

Przesilenie pieniężne w Europie stało się 
przedmiotem gruntownych rczpraw w krajach 
zachodnich, bo jest obawa, śe wsrosnie stopa 
rocantowa, oo oczywiście zaszkodzi rolnmictwu 
j wszelkim przedsiębiorstwom. Przyczyny dro- 
kenia pieniędzy nie są jeszcze dostatecznie 
zbada: e; jedni utrzymują, śe kapitał zwraca 
się na Wschód, do Chin, rw i Kochinohi- 
ay, giwie się rospoczynsją olbrzymie przedsię- 
biorstwa przemysłowe, jak budowa kolei i por- 
tów, zakładanie kopslni węgla i t. d.; nato» 
miast iani dowodzą, że Europa zaczyna żyć z 
kapitału, to znaczy przeżywać swe oszozędno” 
bci, swój msjątek. Jeżeli słuszność po stronie 
pierwsgycb, to drożenie pieniędzy jest zjawi- l 
kiem przemijającem ; jeżeli zaś racya po stro- 
mie drugich, to przesilenie pieniężne będzie 
nstąwiosnie wzrastało i rada najpierw cios 
osłabionemn rolniotwu, bo nagle potanieje xie- 
mia, a następnie przemysłowi — i w rexulta- 
cie Europa zubożeje. Zdaje się, że, jak zwykle, 
prawda po środku, ozyli, że kapitał szuka le- 
pazych procentów w przedwiębiorstwach azya- 
byckich i pewniejszej tam lokaty, miś ją zua- 
leźć może w Europie, podcinanej przez socya- 
am, miłitaryzm i nispswność zarówno wewnę- 
wanych, jak i międzynarodowych stosunków, a 
a drugiej strony, śe Ameryka coraz wyraźniej 
eksploatuje Europę. Na tę ezsploatacyę, jako 
na bardzo niebezpieczną, zwrócono teras uwa- 
ge w parlamencie francuskim podoras rozpra- 
wy nad zaprojektowaną przez rząd budową ko- 
lei w Indo-Chinach. Wedle propozycyi raą- 
dowej, administracya trzech złączonych kolonij: 
Anamu, Tonkinu i Koehinchiny, czyli razem 
Inde-Chin, zbuduje we własnym zarządzie kil- 
ka dużych kolei, na co rząd francuski da 200 
milionów, a na resztę sią złożą akcyonarynsue. 
Przeciw temu projektowi silnie wystąpiło stron- 
nictwo agrarne, dowodząc, że Francja powin- 
na swe pieniądze zgromadzić w kraju, bo nad- 
chodzą ozasy bardzo niepewne pod względem 
ekonomicznym i politycznym. Większość de- 
putowanych przyjęła jednak projekt rządowy, 
onieważ jenera!ny gubernator indo-chiński p. 
Dater przekonał, że ta kolonia ogromnie 
zwiększy mocarstwową i ekonomiczną potęgę 
Francyi Stwierdzono jednak podczas rozprawy 
fakt ubośepia Earopy. O tem samom mówił były 
angielski minister, a teraz kandydat na wodza 
stronnictwa liberalnego p. Asquith na zgroma- 
dzeniu w Lowestofcie. Wystąpił on jako zwo- 
lennik imperyslizmu wielkobrytańskiego, to 
znaczy przemawiał za utworzeniem celnej unii 
między wszystkiemi koloniami angielskiemi, a 
to dlatego, że wolny handel, któremu hołdaje 
Wielka Brytania, zaczyna jej szkodzić. P. As- 
quith powiedział, że w roku bieżącym odpły- 
nęło do Stanów Zjednoczonych  duiesięó razy 
więcej złote angielskiego, niż go odpłynęło w 
roku poprzednim. Właśnie dlatego dotychoza- 
sowy wóds liberałów angielskich p. Harocourt. 
zwolennik wolnego handlu, ustąpił ze swego 
stanowiska, śe w jego stronniotwie wytwarza 
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Obodził długo. Wielka toczyła się w nim 
walka, walka człowieka, jakim był całe życie, 
z tym, jakim go obecna chwila robiła, a Iza 
trwożliwie od czasn do czasu patrzyła w jego 
stronę i nie mogła juk lez powstrzymaó. Za- 
mieniły się one w oichy płacz, który nią wstrzą- 
sal, jak wicher wstrząsa zbitego burzą ptaka. 
Nie była już bohaterką, była tylko kobietą 

łaczącą calym żalem swego serca za miłością 
i szozęściem, które ją odejśó miały. Kiedy Se- 
weryn stanął nareszcie przed Izą, Miał twarz 
bardzo bladą ale bardzo spokojną, wziął drzące 
rączki młodej kobiety w swcje ręce, a patrząc 
na nią z wyrazem wielkiej miłości: Zwycięży” 
łnń — wyrzekł głosem, który daremnie na spo- 
kój się się silil — żegnam colą... żegnam jedyne 
i ostatnie marzenie mojego życia, jedyna pra- 
wdziwa miłości, jedyne szczęście, jedyne 
wszystko, żegnam OH: | 

Płakała jak ddieoko, któremu grożą, że na 
ciemnej pustyni Amo zostanie i tym płączem 
go tylko żegnałr. | 

— Izo — rkl, przyciągając do siebie smu- 
kłą jej postać — na tę dlugą drogę rozstama, 
daj mi, muie. który od ciebie Oprócz gałązki 
mimosy nie Nie otrzymałem i już nigay nio 
nie otrzyme! , daj mi coś, czego wspomnienie 
było by m światlem na tej drodze, dowodem, 
żeż ranie rzecież kochała,,,, 


Prasunęła sią wolno, a podnosząc na 
niego ayo błagalne, Ialiości pełne oczy, polo- 
żyła g>wkę na jego ramieniu, a on nachylił 
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się dążność do utworzenia unii celnej, obejmu- 


jącej wssystkie posiadłośsi wielkobryteńskie. 


rudnia, 
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zysków jeszcze daleko, a jaż chwieją się nasze 
rynki pieniężne i przemysłowe, nie mówiąc 


To wskazuje, że w Avglii i we Francyi oce-: już o tem, śe rolnietwo goni ostatkami. Czy 


niono niebezpieozeństwo, którem grozi Europie ` 
rozwój : Stanów | 
Zjednoczonych. Jest więc zrozumienie ciężkiej 
jsytnacyi, ale czy względy polityczne pozwolą : 
| przedsięwziąć radykalne środki ratunku 
kak: powiedzieć 608 stanowozego. 


nadzwyczajny skonomiczny 


O rozmiarach ekonomicznego niebezpie- 


ły wszelkich towarów, licząc okrągło, za 129 


, O tom | 


M S Oa; grožyoego Europie ze strony Stanów ; 
4 R | 4 UN Zjednoczonych, dają wyobrażenie następujące : 
P r zegląd polityczny. fakty. W ostatnim numerze naszego pisma po- |; 
(daliśmy urzędowy telegram z Nowego Yorku, i 
zawierający dwie nader wymowne oyfry: w li-į 
atopadzie r. b. Stany Zjednoczone eksportowa- | 


Europa zdoła doozekaó się zysków z rynku 
azyatyckiego, czy też przedtem zbankrniuje 
pod uciskiem militarysmu, Askalizmu i konku- 
rencyi amerykańskiej — oto jest zagadnienie, 
o która się spierają ekonomiści. 


Wczoraj minęło lat dwadsieścia pięż od 
ohwiłi, w której zaczęła sią w Buigaryi osia- 
tnia narodowa  ruchawka przeciw Turcyi. 
W roku 1872-im, sułtan, pod naciskiem Rosyi, 
oddzielił cerkiew bułgareżą od patryarokatu 
ekumoeniczaego i zamianował egzarchą Balga- 
ryi. Ten fakt obudził w ludności prąd narodo- 
wy. Odezwy rewolucyjne, wydane przez komi- 


milionów dolarów, a importowały za 52 mil.| tet emigracyjny w Bukaresscie, pojawiły się w 


Zatem bilans handlowy tego państwa dał w je- 
doym miesiącu nadwyżki 77 milionów dola- 
rów. "Tyle pieniędzy odpłynęło z Europy do 
Ameryki w jednym tylko listopadzie dla wy- 
równania rachunków handlowych. Pomno- 
żywszy tę cyfrę przez 12, otrzymamy iloczyn, 
dający przybliżone pojęcie o wielkości europoj- 
skiego kapitału, który w ciągu roku emigruje 
z naszej ozęści świata za ocean Atlantycki, jā- 
ko zapłata za zboże, mięso, wszelkie inne suro- 
woe i — fabrykaty. ` 

Te ostatnie stanowią jud bardzo pokaźną 
rubrykę w amerykańskim wywozie, Podozas 
gdy Europa przetapiała wszystkie swe zasoby 
na oręż i pancerze, obciąkając swą ludność co- 
raz większymi podatkami, Stany Zjednoczone, 
prawie wolne od podatków, najpierw udosko- 
naliły środki transportowe do takiego stopnia, 
że kosztią przewozu produktów zbożowych i 
wszelkich suroweów z Ameryki do Europy 
stanowią minimum dla nas poprostu miedości- 
gnione, a następnie zajęły się rozwojem swego 
przemysłu, którego wyroby korzystają z tanie- 
go transportu w stopnin jeszcze większym, 
aniżeli ciężkie, a zajmujące dużo miejsca sa- 
rowce. Parę tygodni temu, przed wyborami do 
rad stanowych, rząd waszyngtoński pochwalił 
się skutkami swej polityki celnej, ogłosiwszy 
wykazy porównawcze rozwoju przemysłowego 
w Europie i w Stanach. Okazało się z tych 
wykazów, że dziewięć państw europejskich, 
mających rozwinięty przemysł, a więc Anglia, 
Francya, Niemcy, Austrya, Szwajcarya, Belgia, 
Holandya, Włochy i Rosys, produkują rocznie | 
w swych fabrykach towarów sa 14 miliardów | 
400 milionów dolurów, a jedne tylko Stany | 


| 4 


liardów 


brykatamu, 
sem, nafitą i kruszcami, przeto stale ogolaca 
ją z piemiędzy. To więc nie jest przemijająca 
przyczyna pieniężnego przesilenia w Europie, 
za jaką możca uważać odpływ kapitałów do 
Azyi. Mocarstwa survpojskie, StTACIWsRY ame- 
rykański rynek i nawet bite przez przemysl 
Staaów Zjednoczonych, starają się otworzyć 


ozynią tylko kosztowne wkłady. Do ciągnięcia 


Nastąpiło kilkanaście rozpaczliwie słotnych 
dni i nagle, jak żeby sobie przyroda przypo- 
mniała dvpiero ten duży kawał swiata i chciała 
wynagrodzić zapomnienie, w  jadnej 
obdarzyia go tem wszystkiema Odrazu, ozem Za- 
zwyozaj powoli poddane sobie światy ODAZIiA, 


Ciepłe deszcze zbudziły roślinność i po- 
kryły pola zielenią, zaroiło się od ptactwa po 
lasach, w ogrodach owocowe drzewa pokryly 
się kwieciem, słońce hojnie rozliewać poozęio 
awcje ciepło ożywoze i nastała wiosna, Ciepła, 
wspaniała, śpiewna i wonna. Około piętnastego 
maja przyjechała do Kowanówki pani Mrowskąa. 


Zmalazia Izę miserną i smutną ; Oczy jej 
powiększone jeszcze ciemną, okalający je ob- 
wódką, tonęły w jakiejś tęsknej zadumie. Była 
aiezwykie apatyczną 1 zobojętniałą na Wszystko 
CO JĄ OGAOBAdO 1 robia wraźenie osoby Zmęczo- 
Łej fizycznie i moralne. Po kilku dniach po- 
bytu Mro domyslua się powodu tej zmiany, a 
nie wiele więcej ich upłynęło gdy wiedaio- 
na dlugoleuwuem  przyzwyczajeniem, równie 
jak potrzebą serca, Które nigdy mio nie miało 
ukrytego dla  przybranej mauki, Isa usiadi- 
szy u nóg swej wieraej przyjaciółki z glową 
wspartą na jej kolanach, opowiedsiała jej 
wszystko, a to wszystko zawarte było w tych 
kilku słowach: kochała, byla kochaną i dopro- 
woluie odsunęła od siebie, odsunęła na, Zawsze 
ozarą SxCZĘŚWIa, którą śycie po raz pierwszy 
do ust jej zblżyso! Poważna, nienbiagana, 
kiedy o spełnieme obowiązku ohkodziic, Mro 
uczułą przecież W SƏrou ùo na Ksztait żalu, 
na kształ, buutn. Nie powiedzinia jej — dobrze 
zrobiłaś, bo tak, a nie inaczej powianaś byia 
postąpić — ale głaszcząc z serdeczną i czułą pie- 
BZCEOtĄ leżącą na jej kolanach główkę: 

— Moje biedne dziecko — szepnęła, 
— Nie żałuj mnie Mro — odrzekła lza — 
bo boleść moja jest tego rodzaju, że wolałabym 


` się kute] ukochanej i usta swoje po raz pierw- ; umrzeć, niż Slą z nią rozstać. Zadne skarby 

say d' jej oczu przycisnął... łagodnie, spokoj- 
nie, '8z namiętnego wzburzenia, ale z takien | 
pomoiem, jakiego nigdy przedtem nię doznał. 


świata, żadne powodzenie nie zasiąpiłyby mi 
szczęścia mojego cierpienia. Osy ty kiedy ko- 


|chalki Mro? 


dla siebie olbrzym: rynek obuński, leog zięcia | 


chwali | 


| na swoją wiasność powiąśi moke. 


| gradniu 1873 roku i to jest chwila, uważana 


przez Bułgarów za początek narodowego odro- 
dzenia. Ruchawka wywołała rzeź, sprawioną 
przez baszybożuków w G60-cin wioskach. Podo- 


| bno zginęło wówczas 12 tysięcy lndzi. W gru- 


dniu 1876 r. konferenoya międzynarcdowa, 
obradująca w Konstantynopolu, orzekła, żo dla 
położenia teamy tureskim okrucieńsiwom trzeba 
utworzyć z Bułgaryi prowincyę autonomiczną 
pod marsądem okrzaścijańskiego gubernatora, 
jednak sultan nie zgodził się na to, dopiero 
zań prowizoryczny traktat w San-Ste£ano, pod- 
pisany 3 marca 1878 i traktat berliński uchwa- 


| Naczelny Redaktor i Wydawca: LUDWIK MASŁOWSKI. | 


łą z 13 lipoa tegoż roku ziścił pragnienia buł- ' 


garskie, Teraz zatea w całej Bułgaryi uroczy” 
ście obohodzono tę rocznicę, przycsem w wielu 
miejscowościach waniesiono stosowne pomniki. 
Jednocześnie Rosya na tą datę przygotowała 
otwarcie cerkwi, wzniesionsj w San Stefano, na 
wspólnym grobie żołnierzy rosyjskich, pole- 
głtych w ostatnich bcjach ped tarseką stolicą. 
Na uroczyste otwarcie tej osrkwi przybył spe- 
cyalny przedstawiciel czsurza Mikołaja II wiel- 
k: książę Mikołaj. Od soboty jest on gościem 
sułtana, przyjmowanym tak uroczyście, jak 
przyjmowano cesarza Wiiholma. Przywiózi on 
sułtanowi list cesaraa Mikołaja i cztery konie. 
Buigarzy zamierzali urządzić mader liczną wy- 
cieczkę ma uroczystość poświęcenia cerkwi w 
Xau- Stefano, jeduakże w ostatniej chwili, na 
życzenie rsądu sofijskiego, zaniechano tego za- 
miaru. Zapewne s ambasady rosyjskiej w Kon- 
stantynopolu poufnie dano znać rządowi buł- 
garskiemu, śe Bosy nie chce zrobić sułtanowi 
preykrośo: żadną demonstracyą. 

' Ale jednocześnie » p:zybyciem do Kon: 


Zjednoczone wgrabieją tych wwasÓW za 7 wi | stantyncpola wiu.kiego” Laguia Mikołaja sawi- 
dolarów, czyli trzecią ozęśó wszyst- ) tał tama były prozes gabinetu francuskiego i 
kich fabrykatów, rzuconych co roku na rynsk, | osobisty przyjaciel ministra spraw sagrani- 
Oczywiście, Stany, posiadające 73 miliony lu-| canych pana Doicasać, znany wódz radykałów 
dności, nie zużywają tych fabrykatów, co wy: | paryskich p. Bourgecis. Podaje się on za zwy- 
nika już z tego, że owe dziewięć państw euro- | kiego podróżnika. W takiej roli występował 
pejskich, chociaż posiada razem z265 milionów | po drodze w Poszcie, Bsigradzie i Sofii, gdzie 
mieszkańców, pracuje na eksport. Wszystkie | 
razem maszyny fabryczne poruszane są w Nta- | nioważ wybrał się nad Bo:for wiasme wedy, 
nach siłą 18 milionów koni parowych, a wszyst- | gdy tam przybył rosyjski wielki książę, przeto 
kie takie maszyny w Europie tworzą razem į poczęto się domyślać, że ma jakieś sekretne 
siłą 32 milionów koni parowych. Z tych cyfr j polecenia Gd swego przyjaciela pane Doicasie 
wynika, że przemysł Xtanów Zjednoczonych |i że zatem przedstawiciele dwójprzymierza bę- 
dopędzić mniej więcej do połowy przemysł ca-| dą nad ozemś wspólnie radzili z sulianem. 
lej Europy i oczywiście zarzuca ją swymi fa-|! Prasa angielska prsypusaczu, że może ohodsió 
a żo zarzuca także zbożem, mię- | chyba tylko o koncesyę na kolej, którą zbudowa” 


go podejmowano nader gościanie. Jednakże po- 


łcby konsorcjum frmeneusko-resyjskie x Kauka- 
au praos Acyq Mniojszą w jadnę sirong do mi- 
rka Usorwoaogo, a w dragą — do Zatoki Per- 
skiej. | 


Wspólne 'wiłonatcia mocarstw i Papieńa 
zaścgnały rach karliscowski w Huspanu. Don 
Carlos wsóuii do Weneoyi, gdzie, jaz wiadomo 
z telegramów, rząd Wioski garázs dał ma do 


Zachód 


zrozumienia, iż nie choe. aby on, na włoskiej 
zismi, cokolwiekkądź praedriębrał przeciw hiss- 
pańskiej dynastyi. Papież bardzo stanowczo po- 
lscił duchowieństwn hiszpeńskiemu usnnąć się 
od ruchu karlistowskisgo. Austrya i Niemcy 
anet potrafiły pogodzić trzy stronniotwa 
iszpańskie: liberalne, konserwatywne i woj- 
skowe, wskutek czego niebawem powstanie w 
Madrycie rząd koalicyjny z trzema wodzami 
tych stronnictw na czele, mianowicie z Saga- 
stę, Ramero Bobiedą i Weylerem. Wreszcie 
rząd franonski usunął ze swego terytorynm 
wczysikich karliastów, przerwawssy w ten Bpo- 
sób ich przygotowania do wojny domowej. Pa- 
ryskie dzienniki donoszą, że Don Jaime, syn 
Don Osrlosa, odjeokał juk z Pireneów do awo- 
go huzarskiego pułku, który stoi w Grodnie. 
Wiadomość ta jest o tyle niedokładna, że Don 
Jaime służy w pułku huzarów grodsieńskich, 
kwaterujących w Warszawie, a dsienniki tam- 
malej doniosły juź przed tygodniem o jego po- 
wrocie. | 
e a UK a 


Andrassy contra Banffy. — Sprawy czeskie. 


Piszą nam z Wiednia, 18 grudnia : 

Hr. Juliuse Andrassy, młodszy syn śp. 
ministra spraw zagranicznych, nie odziedziczył 
po ojcu werwy krasomówczej. Wybrany w r. 
1892 po namiętnej walce wyborczej posłem 6-go 
okręgu stolicy, podezas pierwszej mowy, wy- 
głoszonej w Izbie poselskiej, zemdlał. Początek 
publieznego zawodu wielu innyeh mężów sta- 
nu, którzy później zajęli wybitne stanowisko, jak 
Damosteuesa, Disraelego i Rudiniego, był równie 
niefortunnym. Jednakse hr. Juliuss Andrassy 
widocznie zrzekł się stanowosgo wszelkich pre- 
tensyi do wawrzynów, jakie zapewnia parla- 
mentarna wymowa. Za rządów Wekerlego (189% 
— 1894) usunął się zupałnie z parlamentarnej 
widowni, przyjmując urząd ministra węgierskie- 
go u dworu cesarskiego. Ale także po wozesnem 
ustąpienia z tego urzędu, nie starał sią odegrać 
w sejmie roli wybitnej. Natomiast posiada hr. 
Jaliurz Andrassy silną żylkę  litsraaką. Jego 
keąkka „O ugodzie r. 1867*, przełokona także 
na język niemieski, wywołała silne wrażenie. 
W następstwie tego dzieła wywiązała się długa 
polemika hr. Juliasza Andrassego z baronem 
Dipaulim, rozpoczęta listem pierwszego, oglo: 
sxonym 8 kwietnia rb. w Neue Freie Presse, 


gdy dzisiejszy manister handlu odpowiadał w. 
Reichswehrze, Teras hr. Juliusz Audrąssy chwy- | 


ułgze pióro, aby enłą siłą uderzyó na Banf: 
ty ago. Jeśsli hr. Andrasy w autenzyczny 
sposób tłómaczy uczucia i poglądy ` sesesyoni- 
sów z obozu większości, natenczas nie ulega 
dziś żadnej wątpliwości, że ci panowie dążą 
wyraźnie do obalenia Banfty'ego. Wprawdzie 
hr. Andrassy w og'oszonym wozoraj liście roz- 
wodzi się szeroko nad róśnemi kwestyami kon- 
stytuoyjnemi. Jedyny sens moralny tego nie 
wolnego od sofistyki wykładu jest jednak ten, 
że baron Banfty powinien czem prędzej podać 
wią do dymisyi. „Jeżeli ktoś—zpowiada kr. Au- 
drassy — swą polityczną indywidualnością wśród 
znaczne) częsci narodu wywołał tak siną nie- 
nawiść i namiętność, że z jego powodu wszyst- 
kie kwestye bywają zatiuwane, źe przeciwień- 
stwa zaostrzają się ak do rewolucyjnego PSpo- 
sobienia, ponieważ Oporycya WzZDrAnNIA SĘZ 
nim traktować, natenczas nie może 8h POROSLAÓ 
dłużej prezesem gabinetu, leos rychlej czy póź: 
niej, pod tym czy innym pretekstem powinien 
ustąpić, Spokój państwa, jego własny program, 
interes jego wiąsnego sironniotwa, nie pozwa- 
lają na to, aby dłużej kierował sprawami KTA- 
ja. Kw jest obarosony pewnym ciężarem nie- 
nawiści, ten w Węgrzech w ogóle nie będzie 
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zdolnym utrzymsó sejmu na prawidłowych to 
rach. Nie możemy się jednak wyrzekać sejmu 
Rychlej cry później musi nastać rczwiąranie. 
Pierwszym krokiem do tego może być tylko 
dymisya Banffy'ego*. To „precz z Banftym*, 
powtarza się w każdym ustępie bardzo długie: 
go listu hr. Juliusza Andraasy'ego. 

Sofństyka tego rozumowaaia bijo w oGzy. 
W Węgrzech każdy prezes gabinetu był nara- 
żony na namiętną nienawiść opozyzyi, mniej: 
Szości sejmowej. Nietylko z powodu gorącego 
temperamentu madziarskiego, ale także dlate- 
go, ponieważ pomiędzy programem utrzymania 
ugsdy z r. 1867 czyli realnej unii, a progra- 
mem stronniotwa niezawisłości zashodzi sta- 
nowcza zasadnicza sprzeczność, Hr. Juljusz 
Andrassy (starszy) zawazasu z urzędu prezesa 
gabinetu usunął się do pałacu ministerynm 
spraw zagranicznych, więc nienawiść opozycyi 
nie miała sposobności zaznaczyć się- wobea 
niego tak - głośno, jak wobec jego następców, 
Z tych jednak wszyscy, Lionyay, Szlavy, Bitto, 
hr. Wenkheim, Tisza, Szapary, Wekerle, jak 
Banfty nietyle „swą indywidualnością”, ile ra- 
czej programem politycznym śsiągnęli na sie- 
bie gorącą nienawiść opozycyi. 4a rządów Ti- 
szy posuwała się ona zarówno do „rewolucyjne- 
go usposobienia“, jak teraz. Teorya, którą te- 
Taz za pomocą szumnych frazesów wygłasza 
hr. Juliusz Andrassy, w praktyce nie znaczy 
nio innego, jak tylko, że — kakdy prezes ga- 
binetu powinien ustąpić przed protestem — opo- 
zycyi, mniejszości. Teorya ta jast wręcz sprze- 
ozną z zasadą konstytucyonalizmu. Wszyscy 
znakomici mężowie stanu ściągnęli na siebie 
gorącą nienawiść opozycyi. Nikt nie był bar- 
dziej znienawidzony od najzdolniejszego męża 
stanu Francyi — kardynała Richelieu go. Naj- 
zdolniejszy niemiecki mąk stana ks. Bismark 
od początku do końca swego zawodu publiczne 
go był zmuszony toczyć zaciętą, ozęsto gwał- 
towną walkę z opozycyą. Gdyby więc nie by- 
ło innych powodów dymisyi, jak te sofi- 
styczne, które przytacza hr. Andrassy, natenczas 
przeciwnie, byłoby: obowiązkiem dzisiejszego 
prezesa gabinetu wytrwać jak najdłużej na 
swem stenowisku. : 

„ Doia 28 bm, zbiorą się sejmy wssystkish 
krajów, wyjąwszy Dalmacyą, Istryę i Tyrol. 
Uwaga zwraca się znowu sEczególnie] na sejm 
czeski. Jak wiadomo, pod koniec ostatniej se- 
syi posłowie niemisocy wystąpili z tego sejmu. 
Podobno dziś -w Pradze cdbędzie się zjazd 
tych posłów, który ma rozstrzygnąć o dalszej 
abstynencyi, wzg'ędnie o powrocie do sajmu. 
Z drogiej sixony ' młodoczaakie orgaca dema 
gają siq natarczywie od rządu, aby sejm zo- 
stal zagejony orędsiem oesarskiem, zatwisrdza- 
jącem prawno-polityczne poglądy, wypowiedzia- 
ne w ostatnim adresie większości. Oczywiście 
aby sadowoluió szowinistów  młodoczeskich, 
orędzie to powinno być ułożone według wzoru 
zuanego orędzia z 12 września r. 1871 (za cza” 
sów hr. Hohenwarta). Jedynie poważny organ 
staroczeaki Hias Naroda nie stracił zimnej krwi, 
locs nawiązując do mowy, którą p. Rieger 
wygłosił podezas ostatnich uroczystości jubilea- 
szowych, podnosi konieczność akoyi narodowej 
niemiecko oxeskiej. Istotnie z jednej strony 
abstynencya (Niemców), z drugiej orędzie à la 
1871 zaostrzysyby niezmiernie zatarg w Oge- 
chach, młatwiając radykaluej fraxcyi Wolfa i 
Sahoenerera zdobycie x czasom mandatów, któ” 
re dotąd piastują jeszoze względnie umisrko- 
wani posłowie niemieccy. Tak zaostrzony EA- 
targ prowadsi wprost do — podziała Czech, 
a w dalszej konsskwencyi do stosunków, któ- 
rych niebezpieczeństwa dla przyszłości monar- 
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— Kochałam. 
— I býiaś bardzo szozęśliwą ? 


— Byiam, moje dziecko, bardzo, bardzo nio- 
szczęśliwą. Tej milości zawdzięczam najcięższe 


| chwile życia, — sieroctwo, tusacuwo byly jej 


nAaSCĘP3GtW OIL. 

— Ale zanim przyszły następstwa, których 
przewidzieć nie mogiaś, czy byłaś szozęślLiwy 
tem samem tylko uczuciem mułości ? 

— I to nie, bo nie wystarcza kochać, dzie- 
oino, trzeba znieó powność, że się Jesu kochaną, 
a ja cej powności nie posiadałam mgdy, 4 
wkrótce po śiubie dowodnie się przekonałam, 
że kochaną nie bylam zupełnie. RY> 


— Biedna Mro! i ty mnie żałujesz! maois, 
której serce taki Świat SZCZĘŚCIA W 80010 milo- 
ści, taki wielki świat, o którym  pojęaia mie 
miałam, że istnieje i że je jedno Gsrós ludzkie 
Najsroższy 
ból sprawia mi to przeświadczenie, że OR oier- 
pi także i że ja nie mogą olerpienia jego w ra- 
dośó zamienić, a przecioś, przecież, powtórzyła, 
wstając i idąc do Otwariego okna z którego po 
za ogrodem 1 równiną pół zieleniała kępa drzew 
okalająca medzibę Stawskich, gdyby było na- 
wet w mojej mouy — dodała, kierając Oczy w 
tę stronę, w Którą nieusianni6 ZWrACAO SĘ ser- 
oo — ująć ma tej śałości, nie ucsymła bym 
tego. Głusie on jest obecnie? — zapytała. 

— Wyjechał — odrzekia Mro, która wiedzia- 
ła praeuwale, że Siewsku zamknął się NA Wsi 
4 Die rllszal sig £ domu. 


— To lepiej! Wolę wiedzieć, że jast daleko 
odemnie., Czy ty wiesz Mio, ik zdaje Mi się 
GZAGAMIi, że gdyby tak stanął przedemną — 
przysłoniła oczy, jakby olśniona, tem wywola- 
nom widzeniem — nie mialabym moje jus sı- 
ły oddahó go od siebie. Wolę, że jest daleko i 
już nigdy tu nie będzie — mgdy! nigdy! 

. Domawiając tych słów, rozpiakaja się rze- 
Wnie. . A po twarzy Mro łzy s.ob.roć Olęścze, 


bo ogoryczone doświndczeniem życia, poowęły 
takie spiywać. Zlamana nieublłagaią konsek- 


| wenoyą życiową, milozała. Nerce jej tylko wo- 


imlo, patraąa na płaczącą: 

-— Moje biedne dmoecko ! 

W końcu maja krótka depesza Laury, z 
której treści nie mogła jasno się dorozumieóć o 
co chodzi, wzywała laę bezwioczsie do Z. Nie 
zwiekając ani chwali, opuściła lza swą ulubio- 
ną Kowanówkę, a uściskawszy oczekującą ją na 
dworcu Lanurę : 

— Oo się stało? — zapytała. 

Dopiero, gdy powóz ruszył i szybko w 
stronę pałncu jechać zaczął, muloząca dotąd 
Laura w te odezwała sią słowa: 

— Najprzód Andrzej jest zrujnowany do- 
szozętnie, znpełnie. 4. 

— Biedny Andrzej — głos pani Ilniokiej 
adradzał tylko szczere politowanie dla całowie- 
ka, który o nio nie dbał, nic nie cenił, tylko 
to właśnie, 0o utracił. — Biedny Andrzej — 
powtórzyła z przekonaniem. i 

— Biednaś ty — wtrąuła p. Hierowska — 
bo nie nie uratowano, nawe: sumy tobie Zza- 
pewnionej, którą Andrzej lekkomyślnie zaryzy- 
kowal. Nie zostaje wam nio zgoła. 

— Zosiaje nam Kowanówka — powiedziała 
p. llnicka z prostotą. Ale jąkże Andrzej zniósł 
ten straszny dla niego 010s? i 

— On go woale nie znosi, szaleje formalnie. 
Obawiam się dla niego jakiejś mózgowej cho- 
roby, dla tego cię wezwałam. s 

— A ten dom, do którego tak dziecinnie nie- 
mal się przywiązał ? — zapytała Isa, dojeżdźa- 
jąc do pałaca. 

— Bprzedany prawie. Fandacya Hallów trak- 
tuje kupno, na przytulisko sierót. 3 4 

Po możnych tego świata wydziedsiczeni 
— pormysiaia Iza. ! 

— Jakże to się stało? — pytała jeszcze. 

— Katastrofa groziia podoono od dłuśszego 
osasu, mówiono mi teras, że już na waszym 
balu przebąkiwano o niej. Batując się niby, An- 
dize) brnąd coraz delej, aś ostaini krach giet- 
dowy dokonaj resmty, 

Rosebraewszy się pani inioka, podążyła 

! LJ 


wprost do męża, 
jej przyjeździe. 

Zastała go ohodzącego wielkiemi krokami 
po pokoju. Był blady, w widocznym razstroju 
nerwowym, 8 oczy miał jakby krwią zaszłe. 
Zamiast gig z nią przywitać, jakimó grobowym 
ale podniesionym głosem wykrzyknął ! 

— Jestem zrujnowany — nędzarz, żebrak — 
począł znów latać po: pokoju, powtarzając te 
SIŁOWA : ' 

— Nędzarz! żebrak | 

Pari nicka więcej prawie przerażona nik 
wzruszona widokiem tej dzikiej rozpaczy, bes- 
wioduie usiadła, gdyś nogi odmówiły jej po- 
ałaszoństwa. 

— Andrzeju! Andrzeju! — powtórzyła gło» 
śniej, widząc, że mąż nie zwraca na nią Uwa- 
gi — proszę cię, uspokój się, usiądź i posłuchaj 
mnie. 

— Nio mi nie możesz powiedzieć, bo ty go- 
bie nawet sprawy z tego nie zdajesz, ale ja 
wiem, że jestem zrujnowany, nędzara i żebrak. 

— Wiem o tem, że jesteś zrujnowany, ale 
wiem nadto, że to niegodne rozsądnego orlo- 
wieka tak rozpaczać nad stratą majątku. 


— A nad jakąż straią mógłbym bardsiej roz- 


paczaół — zawołał Ilmcki — Tracąc majątek, 


tracę wszystko, wazystko! Oók mi zostaje? šo- 
bractwo ? 

— I ja — odrzekła Iza x godnością. 

— I ty — powtórzył ironicznie — prawda, 


prawda, wszak mi obiecałąć, że mnie w nędzy 


nie Gpuśuisz. I cóż? zaśmiał się strasznym jā- 
kimś smiechem — pójdziemy razem żebrać? 
— Mam nadzieję, że do tej ostateczności nie 


Í dojdzie. Została nam Kowanówke. 


— Kowanówka? — podjął s pogardą -— to 
tyle co nio, zresztą, to twoje. 
- — To nasze — poprawiłs. 


(Dokończenie nastąpi), 
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uprzedzonego przez Laurę o 
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je największej lekkomyślności skrajnego opty- 
mizmu.| 


Ustawa o tępieniu zarazy 


u nierogacizny. 

Komisya wsterynarska w Radzie państwa 
przedłożyła już pełnej Izbie sprawozdanie swe 
o projekcie ustawy, mającej na celu wjak naj- 
krótszym czasie wytępić zarazę u nierogacizny, 
która rolnikom i hodowoom w całej monarchii 
ogromne szkody wyrządsa. Raferentem tej usta- 
wy w Izbie będzie dr. Wielowiejski, jemu też 
zawdzięczyó należy, że komisya uchwaliła do 
projektu rządowego kilka poprawek, Eardzo ko: 
rzystnych dla rolników. Oprócz dr. Wielowiaj- 
skiego, wielkie zaslugi położył w tej sprawie poseł 
br. Ozecz, który zaraz po zawleczeniu tej choroby 
w granice Przedlitawii, napierał na rząd, aby 
wystąpił z inicyatywą usławodawosą, czemu też 
wreszcie stało się zadość. Zarsza, której wytę- 
pienie jest zamiersone, wyrsądziła rolnikom 
austrysokim ogromne szkody, a dalsza jej trwa- 
nie może wisiu wprost zrajnować, gdyż w wio- 
lu wypadkach ohów nisrogzcizny jest jedynem 
źródłem dochodu rolnika. Wedle obrachunku 
komisyi statystycznej z r. 1890, wynosił stan 
nierogacizny w Przedlitawii 3.549.700 sztuk, 
wartości od 70 do 100 milicnów reńskich, Gali- 
oya zaś posiadała największą ilość nierogacizny, 
gdyż 746.192 sztuk, * drugie miejsce zajmuje 
Styrys, trzecie Czechy, czwarte Austrya Dolna, 
piąte Morawa. Zaraza świń zawleczona została 
do Austryi przed niespełna czterema laty, praw- 
dopodobnie z Węgier. Od trgo czasu, ti. od 
wiosny 1896, padło skutkiem zarazy 78.000 
świń, jeśeli się więc przyjmie przeciętną war- 
tość jednej sztuki tylko na 20 zł., to okaże się 
że bezpośrednio, tj skutkiem pomoru eboryob 
sztuk, ponieśli rolnicy szkodę w sumie 1560000 
zł. Nierównie większą atoli jest szkoda pośre- 
dnia, jaką ponieśli rolnicy skutkiem tego, że 
zarsza ta zniszczyła prawie zupelnie exporto- 
wy handel nierogacizny. W samej Galicyi przed 
zawlsczeniem zarazy, tj. w r. 1894, wynosiła 
wartość handlowa wywozu nierogacizny do in- 
nych prowinceyi monarchii i poza jej granice 
24 milionów reńskich, a w roku ubiegłym spa- 
dla ta cyfra na 10 milionów. s 

Export posa granice Austryi wynosił ze 
wszystkich jej prowincyi w 1894 roku 489 000 
sztuk wartości handlowej 26,699.000 zł. a w 
roku ubiegłym spadł na 30 tysięcy sztnk war- 
tości zaledwie 1'/, miliona. Wszystko to spra- 
wila cwa nieszozęsna zaraza i dlatego rząd 
wniósł wspcmniany projekt ustawy, która za- 
wiera następujące główne pestanowienia: 
Wszystkie świnie ohore na zarazę, tudzież po- 
dejrzane o nią, wreszcie te, które znajdowały 
sią w jednym chlewie lub w jednej stajni z 
dotkniętemi zarazą lub podejrsanemi o nią, 
pasty się s niemi na tem samem pastwisku 
ub odbywały wspólnie æ niemi transport 
koleją, okrętom lub wozem, mają być zabite. 
Po zabiciu odbędą się cględziny zabitych sztnk 
przez specyalną komisyę. . Sztuki, u których 
skonstatowaną zostanie zaraza, bedą uniszaso- 
ne, te zaś, o których komisya orzeknie, że były 
zdrowe, zostaną sprzedane na rachunek pań- 
stwa. Właściciel zatitej sztuki, która wedle 
orzeczenia kcmisyi nie była zarażona, otrzyma 
od skarbu państwa wynagrodzenie w wyso- 
kości 900/, ceny targowej, przyjętej w stolicy 
kraju, a obliczonej wedle wagi mięsa wraz z 
jadalnemi wnętrznościjami jak płuca, ssroe, wą- 
troba, nerki i tłuszcz. Właściciel zabitej sztn- 
ki, która była chora na zarazę, otrzyma wy. 
nagrodzenie w wysokości 50”/, ceny targowe, 
atoli tylko w tym razie, jeżeli w ciągu 60 dni 
od wejścia w życie tej ustawy, zawiadom: 
władsę polityczną, że ma u siebie chore lub 
podejrzane świnie. 

. Komisya weterynarska na wniosek p 
Wielowiejskiego dodała do tej ustawy trzy 
bardro ważne poprawki. Jedna postanawia, iż 
odszkodowanie za zabite sntuki przeznaczone 
do chowa ma być o 25%, wyższe od ceny tar- 
gowej, a drogs, że politycznej władzy krajo- 
wej przysłużać ma prawo przyznsó ods:kodo- 
wanie właścicielom zabitych sztuk także i w 
takim razie, jeżeli dopiero po upływie 60 dni 
doniosą władzy o warazie, pod tym jedaek 
warunkiema, że wykluczoną jest ze s!rony 
właścicieia wszelka wina wybuchu, lub dalsze- 
go trwania zarszy, osobliwie zaś, że nie ciąży 
na nim podejrzenie, iż przemycił chore su'uki 
z obcego terytoryum do własnej trzody. Trse- 
cia poprawka, proponowana przez komisyę 
postanawis, że czyszczenie i desynfskcya sta- 
jen, w których snajdowały się chore świnie 
odbywaó sią ma na koszt państwa, podoxas 
gdy rząd chciał, aby ts czynności odbywały 
się na koszt właściciela. 

Rxząd i większość pariamentarns zsmis- 
rzają dołożyć wszelkich starań, nby uatawa ta 
uchwaloną została jeszcze przed Świętam, co 
ze wszsch miar byłoby pożądane. 


W obronie rolników, 


Na sobotniem posisdreniu komiryi ugodo- 
wej w toku debaty nad artykałsm 21 xawisra- 
jącym przepisy weterynarskia wystąpił p. Ko- 
słowski z bardzo powaśnymi zarzutsmi praeciw 
rządowi i jego organom, iż nie dosó skutecznia 
bronią interesów rolnictwa i ohowu bydła w 
Austryi. W szozególności zarzucił p. Kozłow- 
ski, ià władze nasze zarówro wobec Niemira 
jak wobec Węgier zbyt łagodnie wykonują 
przepisy weterynarskie. Co się tyczy Niemise, 
to ustawiczne nieuzasadnione zamykanie prz”z 
władze niemieckie granicy dla dowczu bydła 
austryackiego ogromnie szkodzi naszym hodow- 
com i mówca zapytuje rząd, w jakiem stadyum 
znajdują się rokowania w sprawie zniesienia 
tych niensprawiedliwionych zarządzeń. Co do 

ągier, to brak energii władz maszych prz”- 
czynia się do częstego zawlekania zarazy na 
bydło do Galicyi, jak n. p. świeżo do zawle- 
ezenia zarazy na niercgacienę, gdyi na Wẹ 
grzech ustawodawstwo weterynsryjne jert nie- 
wystarczające i koniecznie wymaga reformy. 
Mówca tedy oświadczył, ża tylko wówczas gło- 
sować będzie za art. 21, jeżeli władze central- 
ne i krajowe zgodzą się na skuteczniejszą 
obronę naszych interesów. 

Zastępca rządu radca  ministsryalny 
Sohwarzenau zapewnił, śe rząd jest swiadom 
znaczenia, jakie ma chów bydła dla gospodar- 
stwa rolnego i dobrobytu kraju. Nowe posta- 
nowienia sawarte w artykule 21 zapewniają 
Anstryi, która jest państwsm  importujecem, 
cenne korzyści, a nie ma w nich ani jednego 
przepisu niekorzystnego dla Austryi. Zarzuty 
odniesione przes p. Kosłowskiego przyrzeka 


rząd dokładnie zbadać. 


Z Koła polskiego 


Wiedeń 19 grudnia. Koło polskie odbyło 
wczoraj posiedzenie, które rozpoczęło się o go- 
dzinie 10 rano, a trwało z jednogodzinną prze- 
rwą objadową, aż do godziny S-ej wiaczoram: 
Pierwszą exęść posiedzenia, na której omawia- 
no państwową sytuacyę polityczną, uznano za 
poufuą. Drugą część posiedzenia zajęła dysku- 
sya nad przykrą sytuaścyą w kraju, jaką wy- 
twarza pewna część prasy polskiej, która przez 
zaślepienie lub teź w pogoni za reklamą i po- 
pułarncścią popiscje się nieuzasadnionemi i 
krzywdzącemi napaściami na Koło polskie i 
przez to jątrzy umysły w kraju i utrudnia dzia- 
lalncsó reprezentacyi jego w Wiedniu. Dyszku- 
aya ta wywiązała się po przemówieniu p. S o- 
kołowskiego, który domagał się, aby Koło, 
nie oglądając się na nic, śądało konieozaie u- 
państwowienia polskiego gimnazyum w Cieszy- 
nie, utworzenia polskich parslelek w oieszyń: 
skiej szkole ówiczeń i spełnisnia narodowych 
postulatów ludności polskiej na Bnkowinie. 
W ogóle domagał się mówca, aby Koło wy- 
brało specyalną komisyą i poleciło jej ułożyć 
spis żądań, których bezzwłocznego spełnienia 
Koło ma sażądać. — Prezes Jaworski zwra' 
ca uwagę na to, że ci panowie, którzy tak na: 
tarozywie domagsją się zainaugaurowania poli- 
tyki postulatowej, widocznie nie’ zdają sobie 
sprawy z tego, że postulaty ich mogą być 
ziszczone tylko w drodze ustawodawczej. Nie- 
chaj jednak każdy rozsądny człowiek  osądzi, 
czy obecna sytuacya parlamentarna jest tego 
rodzaju, aby można marzyć o osiągnięciu tak 
ważnych żądań w drodze ustawodawczej Tok 
przecie żaden z posłów nie wie, czy posiedze- 
nie Izby, na którem się znajduje, nie jest 
ostatniem. Źyjemy z dnia na dzień, sytuacya 
jest tak trudna, iż jeden krok fałszywy mógl- 
by nieobliczalne a smutne następstwa sprowa: 
dzić. Patryotycznym obowiąskiem prasy pol- 
skiej powinno byó w tak ciężkiej ohwili bro- 
nió powagi Koła polskiego i ułatwiać mu jego 
działalność. 

[ymozasem Slowo Polskie uznalo za włe- 
ściwe w tej właśnie przełomowej chwili zohy- 
dzić je. W artykułach p. t. „Co robi Koło 
polskie ?“ pismo to z drwinkami odzywa się, że 
K: ło „ratuje sytnacyę* i oskarża je o niedbal- 
stwo, niezaradność i brak pieozołowitości o in- 
teresa kraju. Tak postępować nie godzi się. 
Cokolwiek robiło Koło polskie dla kraju, nie 
robiło tego nigdy dla reklamy, a że zrobiło 
wiele, to przyznać musi każdy uczciwy i ze 
stosunkami obeznany obywatel. Od lat trzy- 
dziestu nie spuszcza Koło nigdy "interesów 
kraju z oka i stara się mu tylko korzyści przy- 
sporzyć. Ono wywalczyło polską akademię 
umiejętności i teatr polski, w latach między 
1873—1876 potrafiło odwrócić ciężkie niebez- 
pieczeństwo grożące krajowi i położyło funda- 
ment pod to stanowisko, jakie dziś Polecy zaj- 
mują w państwie. Postulaty objęte programem 
Koła zostały istotnie spełnione. Bez hałasu 
uzyskało Koło prawo publiczności dla gimna- 
zyum cieszyńskiego, a że usyska także jego 
upaństwowienie, za to ręczy mówca osobiście. 
I dziś nie spuszcza Koło interesów kraju z o- 
ka, atoli trzeba liczyć się z tem, co w danych 
warunkach można osiągnąć. Postulaty miast, 
domagających się ulżenia im ciężarów i pomo- 
oy państwowej, doznają w Kole z pewnością 
skutecznego poparcia. Niech tylko ugoda z Wę- 
grami przeprowadzona zostaaie w drodze par- 
lamentarnej, a wtedy Koło niejedno wywalczyć 
potrafi. 

P. Kozłowski zaznacza, że rzeczowa 
krytyka dria!talrości reprezentsoyi parlamen- 
tarnej jest zawane pożądane, ale tsndenoyjne 
napaści są rzeczą szkodliwą i wstrętną, a ar- 
tykuły Słowa Polskiego są z reguty tendency]- 
ne. Napisało ono np, śe Koło polskie s ochotą 
rozdaje miliony dia innych krajów, dla Czech, 
dla Wiednia itp, a o włesnym kraju nie pa- 
mięta. Zarzut to krzywdrący i nieprawdziwy. 
Wystarczy porównaó budżety państwowe m o- 
statnich lat dziesięcin, aby się przekonać, ilə 
w tym osasie wywalosono dla Galicyi. I teraz 
nie spoczywa Koło, lecz myśli o interesach 
kraju. 

Niech Słowo Polskie pisze co choe, byle 
piszło prawdę, to tek mówca prosi tych posłów 
polskich, którsy mają wpływ na to pismo, 
ażeby w tym kierunku na nie wpływsli. P. 
Rutowaki bronił Słowa Polskiego i oświad- 
cayi, że solidaryzuje się z jego naczelnym re- 
daktorem p. Romanowiczem. Zdaniem mówcy 
nie należy przeceniaó nabytków, o których 
wspomnieli obrońcy Koła, kraj chce resulta- 
tów,a nie obietnice, Przemawiali jeszcze pp. 
Ohrzanowski, Dzieduszycki, Gór- 
ski, Bojowsxki, Eugeniusz Abraha- 
mowiocx i przedstawiali różne postulaty, 
do których spsłnienia należy dążyć. 

P. Walewski żalił się na to, że w on- 
tralnych władzach za mało jest wyśszych 
urzędników Polaków. Zebrał on u”zędowa dat7, 
z których wypada, że w ministerstwie handlu 
na 67 posad jest Polaków dwóch tylko, w haju à- 
szych rangach. W ministerstwie rolnictwa na 29 
posad 4 Polsków, w tsza dwóch w raadwe rad: 
ców sekoyjnych. W ministerstwie obrony krajowej 
na 28 pozad ani jsdsego Polaka. W ministerstwie 
kolejowem na 172 posad jest Polaków 10, w tem 
jedea radca sekcyjny, reszta na nińszych posa- 
dach. Razem wə wszystkich ministerstwach nA 
ra 602 porad, jest 37 Polaków, w tem 3 sse- 
fów na 24, trzech radców dworu na 76, pięciu 
radców sekoyjnych na 77, ragem przeto 11 Po- 
Jaków urzędników wyższych na 177 szefów, rad- 
ców dwozu i radoów askoyjnych. Reszta 26 
Polaków urzęłników rozdziela się na sekreta- 
rzy, wicesektetarzy i konosypistów. | 

Dalszy ciąg tej dyskusyi odbędzie się 
dzis o 4 po południu, 


List do Redakcyi. 


(W sprawie wynagradzania robotników wiejskich ) 


Ze zbarazkiego piszą nam: 1 

Tak swaui „przyjacisłe ludu“ piszą wiele 
o nędey robotników wiejakich, a nawet zarzu- 
oają wprost dworom, że wyzyskują pracę 
robotnika płacąc za nią bardzo mało. Żyjąc je- 
dnak na wsi, miałem sposobnośś rozpatrzeć Się 
w tych stosunkach, poznać je dobrze i dlatego 
pozwalam sobie skreślić o nich kilka uwag. 
Przedewszystkiem zaznaczyć muszę. że nędsa 
ludv, o której deklamcją jego „najżyczliwsi' 
wcale nie istnieje. Lud wiejski, od czasu jak 
dzięki usilnym staraniom tak księży, jak i 
dworów udało się wstrzymać go od pijaństwa, 
znacznie się podniósł pod względem materyal- 
nym. Każdemu kmiotkowi starozy daiś nie 
tylko na zaspokojenie bieżących potrzeb — 
ale jeszcze w przeciągu kilka lat niejeden 
uciuła pewną kwotę na przykupno pola. Do- 


Najwspanialsze ozdoby na Boże drzewko 
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PRZEGLĄD = dnia 20 Grudnia 1898. 
wodzi tego ta okoliczność, że w każdym roku 
kilka folwarków przechodzi sa pomoʻą parca- 
lacyi w włościańskie ręge; a gizie tylko do 
rozsprzedenia posiadłości przystępuje właściciel, 
tam wnet znałdują się chłopi nabywey. Nie ma 
więc chyba nędzy;tam, gdzie są fandusze na zku- 
pno dworskich posisdłeśai. Kgzystencya chło- 
pa woale nie jest tak sła jak to przedotawisją 
nowi mistrze porządku spałscznsgo wsksznjąc 
na jego liehą edaież i niskie domostwa. Kmieć 
nasz chodrący w lecie w płótnianem ubrania 
a w simio w kożacha = owczej skóry lab 
w opońszy x domowego grubego sukna — nie 
pomianiałby się pewzie na cionkie fabryczne 
suknie wielkomiejskiego proletarysta. — Trza- 
ba znać stosunki, aby posnaś, ża wazystko sa- 
stosowane jest do potrzeb ; cienkie łachmany 
fabryczne po kilkurazowem samoknięciu sai- 
szazylyby się a W porme zimowej nieogroaly- 
by wisśnieka. Nio potrzeba toż dowodzić, ża 
obałupy wiejskie są bez porównania kdrowsze 
od wielu mor miejskich, w których miesskają 
biadniejsze warstwy ludności. Nie zdarza się też, 
aby któremu wieśniakowi krakło oblsba — a 
razowy chleb i proste pożywienie jego — kto 
wie oxy nie zdrowzze od wyrafinowanych po: 
traw intel:genoyi. 

Zareuty zaś jakoby dwory wyzyskiwały 
pracę lada wieiskiego, a z którymi oręsto m^- 
śna się Ksotkać w piwaąch radrkalnych muzea 
obursyć każdego nosoiwago osułowiska, gdyż 
są ono podnoszone tylko dla szerzenia niega- 
wiboi między ludem do „obzzarników* i sa- 
szczepiecie xiarna niezgody na wsi, Robotnik 
wiejnki pobiera w więkzxej exęści kraju la'em 
30—40 ot. dziennie, a to rależni* od roboty ja: 
ką wykonujs. Zbiór zbeża odbywa się w xa- 
szej wsi za wysagrodzeniem dziesiątego snopa, 
z wyjątkiem żyte które oddaje się za dzia- 
wiaty snop. Kartofle wykopują ludzie za dzie- 
niata eząść a konierynę zbiorają xa piątą azęść. 
W tych warunkach zsrabia robotaik dziernie 
Go naimniej I uł. 20 et. lictąa wartos zboża 
względnie kartofel, jema w udziale przypada- 
jących, a przy debrej cenie tych produktów 
nawet ztacznie więzej. Czy można wię? na- 
xwać wynagrodzenie takis wyzyskiweniam ro- 
botnika w okes tego, że gospodarz dająa pole, 
obrabiająg z eslem przysposebisnia do siewu, 
dająo nasienie i wykenująg resztą robót po- 
trzebnych przen easly rok, opłacając podatki, 
bierze dziewięć wsględnie tylko cóm nzęści, A 
jedynie ka odłącuenia od pnia oddaje dziesią!ą 
względnie dziewiątą część pionu? Na wypadek 
zaó, gdy zboże żle wią urodzi, to wynagradza 
się zbiór jego o wiele drożej. W ostatnim wy: 
padzn już z pewnością wikśaicislowi pola o 
wiele mniej dochodu zostaje jek rabatnikowi 
który zbioru dokonał. A ozy nad ewentnalno- 
ają tą zastanowi się który z wyznawców te- 
Oryi „lis i pasowyska“? Lioząs wiso dnie, sa 
które robotnik wiejski pobiera zwykłą płacę i 
dnie źniwowe, okaże wią że zarabia on prz» 
ciętnie około sxeśódsiesiąt centów dziannie. Do 
tego pracuje robotnik wiejski na ozystema po- 
wietrzu i bez narażenia nwego zdrowia na 
szwank, jak sią to drieje w fabrykach. 

Jak już zaznaczyłem wyżej, utyskują nad 
nędzą i wyzyskiemm pracy ludu wisiskiego bes- 
peodstawnie i jedynie dla agitacyi radykeli, — 
A gdzie sią a nimi teras nia spotkać! Nawst 
do rarsych wiosek, gdwie do uiedawaa pano- 
wał przyjązcy stosunek ludu da dworu, zajrzą- 
o widmo w postsoi radykalnych nienczoiwych 
jątrzycieli, którzy mącą spokój społeczny dla 
swych risecnych korzyświ, mie biorąc ma micbio 
odpowiedzialności xa plon, jaki ioh siajbs 
wyda! A siejba ta peda na grunt podatsy, 
gdyś mało oświenony lud nie može sobis zdsó 
sprawy z tego, w jaką przepaść oągną go prze 
wodnicy radykalni i oo potera nastapi wusi. 

Józef Pasternak, 


Z izby sądowej. 
Lwów, 19 grudnia. 
(Dzteciodbój stwo). 

Przed sądem przysięgłych stanęła dziś 
Marya Kcó s Wierzbicy kolo Uhnowa cb- 
winiona o dzieciobójstwo. Marya Koó miess- 
kala u swoich krewnych Kozaków, girio była 
służącą i pes'uszbą. Stozunek jej do Kozaków 
był niaco naprążony z tego powodu, że Koza- 
kowie otrzymali byli swój gran; w spadku po 
babce Koniównej pod warunkiem, ke dadsą 
Kooiównej i jej siostrom ntrzymacis do końce 
życia. Otóż Kosakowie dokuazáli Maryi przy 
lada sposobności, aby się jej z domu pozbyć. 
Sposobności poternu było dosyć, gdyż Msrya lu- 
bista się zadaweć z miodymi Darcbozakami i 
juś dwa rezy z tego powodu została matką. W 
br. mieło się to znown powtórzyć, wtedy Ko- 
zak zagroził Maryi, żsby mu sią m dzieskiera w 
ahacie nie pokaz wała. 

W pierwszrch dniach pażdziernika znale: 
xiono na omentarzu wisjskiam niedbale zako- 
pane zwłoki niemowlęcia płci męskiej. Z ałoki 
były nadpsuta, a przy tem przez zwiorzęta 
nszkodsone. Nie ulegało wątpliwości, że to by- 
ło dziecko Koc'ówuej, o której stanie wszyscy 
wiedzieli. Kozak skwapliwie posłał po Żandar- 
mów, aby uwięzili Maryę. W $ledźtwie przy- 
znała się Marya, że dziecię zginęło z jej winy. 
Opowiedziała, że dnia 25 wrzeinią wyszła 
wieczorem nad rzekę Sołokiję, aby przypądzić 
ggi do domn. Nsgle nad rzeką chwysiły ją 
bele porodowa i wtedy powiła dziecię. Obawia- 
jąc się przynieść dzieoko do d*mu, zawinęła je 
w gumię, cchowała w stodole Kozaków w sia: 
nie i wróciła do swoich zwykłych zajęć. zo: 
stawiając dziecko bez opieki i pokermu. Na 
drugi dzień wieczorem dziecko jak nie śyło. 
Rano tedy przed wsahodem słońca wyniosła je 
na cmentarz i zagrzebałą, 

Oględsiny lekarskie zwłok wykazały je- 
dnak, że opowiadanie to jest : fałszywe, i że 
dzieczo Maryi umarło w kilka minut po poro- 
dzie, albo śmiercią naturaluą, albo zabite przez 
matkę. Świadczyły o tem takż» poznakijak ta, 
ko tylko część płuc za życia dziecka rpełniała 
funkcyę oddechania, że ułożenie pluo było je- 
szcze podobne do ułożenia płne u płodu w ło. 
nie matki, wreszcie pionowe ułokenie żołądka 
1 obfitck5 miewydzielonej smółki w jelitach. 
Nadto oświadczyli lekarze, że nie mokliwem 
jest, aby Marya, która już dwa razy była ma- 
tką, zostala przez nowy poród zaskoczoną, lecz 
że widocznie wyszła ona wówozas nad brzeg 
Sołokiji, aby sią ze spodziewanym porodem 
upora6, 

Do kwestyi medycznej przybywa kwestya 
prawnicza. Marya bowiem przez fałszywe zs- 
znanie obwiuiła siebie o zbrodnię daleko cięż- 
szą, bo o morderstwo, nie wiedząc, że gdyby 
się była przyznała do prawdy, zbrodnia jej 
przedatawiłaby się może tylko jako speoyalna zbrc- 
dnia dsieciobójstwa, za które ustawa naunacza 
mniej ostrą karę. Dopiero orzeczenie lekarskie 
przedstawiło jej czyn w prawdsiwem świetle. 


Przy rosprawie okazało się, że Kooiówna 
nis może być oskerżoną nawet o dzieciobój- 
stwo, gdyż na nwłokach nis ma żadnego śladu 
jakiegokolwiek gwałtownego zsmachu ze stro- 
ny matki na życia dziecka. W obea tego p. 
prokurator odstąpił od oskarżan'a. Kociównę u- 
wolniono. : 

u LJ * 
Kraków, 17 grudnia 
(Morderstwo rozbójnicze ) 


datku, będzie także referat o zniesieniu fasyj, a zs- 
prowadzeniu oszacowania dochodu z realności. Po: 
czątek zgromadzenia o godz. 7 wieczorem. 

W s»rawia krachu raa!nościeawego. Wedłag 
informacyi, zasiągniętych przez nas, pogłoski o prze: 


, Widywanym krachu realnościowym we Lwowie oka-” 


zują się zupełnie przesadnemi. Jeat wprawdzie nie- 


' dobrze, mnóstwo pomieszkań w domach starych! 
| brzydkich, niehygienicznie urządzonych, stoi pustką, 
| właściciele domów uginają się pod ciężarem poda-' 


Hacuś, oskarżony o zamordowanie wło” tkowym i łamią sobie głowę, skąd wydobyć pienią- 


śnianira Szostka, skazany zostal na karę smierai 
przez powieszenie, zaś Hacusiowa, co do któraj 
sędziowi» przysięgli zaprzeczyli pytanie głó- 
wne w kierunku nmakłsniania do rozbójniczego 
morderstwa, a potwierdzili pytanie wyradko- 
we w kierunku wszpółuczestniotwa w zbrodni 
iabuuku, skązaną została na jedan rok ciężkie- 
go więzienia. 


Kronika. 
Lwów 19 grednia. 


Wiadomości uczędowe. Minister sprawiedli- 
wości przeniósł radcę Kazimierza Gajewskiego na- 
czelnika sądu z Rozwadowa do aądu obwodowego 
tarnowskiego. BRnadcami sądowymi, jsko naczelnicy 
sadów powiatowych zamianowani sxoBtali: cędzią 
powiatowy dr. Władysław Bareńaski z Krościenka 
dla Rozwadowa, sekretarz sądu Celestyn Męsiński 
z Tarnowa dla Kolbuszowy i cędziowie powiatowi 
dr. Henryk Hładysz z Łańcuta, Franciszek Sypow* 
ski z Milówki, Ludwik Dobrowolski z Mszany Dol- 
nej i Stanisław Daikiewicz z Frysztaka z pozosta- 
wieniem ich w dotychszasowem miejscu służby. 

Przypominamy, że uroczyste poświęcenie placu 
Solarni, na którym wsmiesiony będzie kościół św. 
Elżbiety, oraz ustawienie na placu tym krzyża, od- 
będzie się jutro we wtorsk o godz. 11 przed poła- 
dniem, Pxświęcenia dokona ka. arcybiskap Moraw- 
ski w asystencyi kw. biskupa Webera, tadzież ka- 
noników ka. Lenkiewicza, Pawłowskiego, Lmbomę: 
skiego, Wałęgi i Swisterskiego. Poświęcenie odbę- 
dzie się w ustawiooym na ten cel namiocie, pray 
udziale zsproszonych gości i publiczności, 

Pani Antonina Radwan, zasłażonu artystka 
operetki lwowskiej, wystąpiła w ubiegłym tygodniu 
trzykrotnie w Przemyślu z artystami bawiącego tam 
chwilowo teatru lubelskiego, Artystka nasza wystę- 
powala w „Biednym Jonatanie", „Pięknej Helenie* 
iw „Pericoli“; publiczność darzyła ją hucznemi 
cklaskemi, a miejscowa prasa nie szczędzi jej słów 
szczerego użnania, 

Na lotery fantową na pokrycia kosztów re- 
stauracyi kościoła polskiego w Wiedniu, nadesłał 
JE. hrabia Karol Lanckoroński serwis srebrny do 
czarnej kawy, a Wojciech Kossak z Berlina obraz 
własnego pędzla. 

Korespondantki „H. K. T.“ W handlach pa- 
pieru pojawiły się ko:espondentki polityczne s wy- 
obrażeniem Hekaty tj. „bożka greckiego, władzcy 
państwa ciemności“, który otruwszy awego Ojca, 
tron jego posiadł i podróżnych, przez burzę na 
brzeg morza wyrzuconych, pożerął, Ow bożsk ma 
trzy głowy: osła (symbol głupoży), suki (symbol 
podłości) i tygrysa (symbol drapieżności), Na gło- 
wie tygrysa zalęgły się mu węże i zamiast nóg ma 
węże. Koło bożka uwijają się ostery pieski, z któ- 
rych jeden ma twarz bardzo starą, a na głowie 
tylko trsy nejeżone włosy... Dowciprą tą kartę ko- 
respondeacyjną wydał p. S, Będzikiewioz w Kra- 
kowie, a można ją nabywać we Lwowie u p. Bro- 
milskiego. 

„ Opłatek w Kole litesacko-artystycznem odbę: 
dzie się 24 go bm o godzinie 1 po poludniu. 

W uiubie pocatowym odbył sią w sobotę 
wieczorek ku uczczeniu pamięci Adama Miekiewi- 
cza, z którego cały dochód przeznaczono na pomnik 
wieszcza we Lwowie. Wieczór udał się bardzo do- 
b:ze. W program wchodziły produkcye chóru pod 
batutą p. Galla, śpiew panny Rojekównej, deklama- 
cye artystki teatru lwowskiego pani Felicyi Stacho- 
wicz i recytatora p. Konopki, odczyt p. Chołode= 
ckiego, wreszcie żywe obrazy. 

P. Karo! Roil, sympatyczny kapelmistrz 30 
pp. i kompozytor muzyczny, otrzymał złoty krzyż 
zasługi, 

Jan Zacharyasłowicz bawi chwilowo w na- 
szem mieście. Ziaakomity powieściopisarz spędził 
wieczór wczorajszy w Kole literacko-artystycznem 

Bankie! na cześć jabilatów profesorów szkoły 
pelitechnicznej pp. radzcy dworu Juliana Zacharye: 
wicza, Leonarda Marconiego i dra Juliana Nie- 
dźriedzkiego odbędzie się we wiorek 20 bm. w 8a- 
lach Kasyna ziemiańskiego o godz. 4 wieczorem, 

Na uniwersytot wiedeński zapisało się w r. 
b. 102 słachaczek, a to 17 awyczajnych, 39 nad 
zwyczajnych i 46 hoggitantek. Większość slucha- 
czek uoszęszcza na wykłady humanistyczne, 

Konkursa rozpisują: Magistrat m. Dąbrowy 
na posadę rewizsora policyi z płacą 240 zł, Termin 
do 31 bm. — Izba notaryalna w Tarnowie na po- 
gadę notarynsza w Dębicy, cpróżnioną po Š. p. Ale- 
ksandrze Wisłockim, termin do 15-go stycznia. — 
Wydsiał powiatowy w Lisku na posadę inżyniera 
z poborami 1.600 zł., termin do 5 stycznia. — Izra- 
licka gmina wyznaniowa w Tarnowie na posadę ra- 
bina w Tarnowie z roczną płacą 1500 zł. Termin 
do 15 lutego, — Dyrekcya poczt i telegrefów we 
Lwowie na posadę ekspedyenta w Woli zarzyckiej 
w powiecie łańcuckim za kaucyą 200 sł, x pobo- 
rami 460 zł. Termin do 1 stycznia, — Rada %kolna 
okręgowa miejska we Lwawie na pojadę tymezaso- 
wego nanczyciela rel. mojź, z językiem wykładoyym 
polskim w jednej z miejskieh szkół ludowych. Jo- 
dzin tygodniowo 26 — 28; wynagrodzenie roczne 20 
zł. od każdej godziny tygodniowej, oraz 10 pot. de 
datku, Termin do 31 bm. 

Konstanty Winiarski, morderca księdza Bie- 
siadzkiego i własnej żony, został na podstawie orze 
czenia psychiatrów, prof, Żuławskiego i Wachholea, 
uwolniony od odpowiedzialności gądowo = karnej. — 
Śledztwo umorzono, a Winiarskiego odstawiono z 
Sambora do starostwa w Sanoku, które zarządzilo 
jego umieszczenie w zakładzie dla obłąkanych w 
Kulzarkowie. 

Domową kaplicę urządza magistrat m Lwo- 
wa w szkole ludowej na Pasiekach za rogatką ły- 
cząkowską, gdyż w pobliżu nie ma żadnego ko- 
ścioła, 

Filie krakowskiegy Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń mają powstać: w Przemyślu 1 kwie- 
tnia, a w Stanisławowie i Tarnopolu L lipca 1899 
roku. W każdej z tych filii pracować ma około 30 
funkcyonaryuszy. 

Ceny gazu wa Lwowie z Nowym Rokiem po- 
tanieją. Dla oświetlenia prywatnego metr kubiczny 
gazu kosztować będzie 14 et., a dla motorów fabry- 
cznych 9 ct 

Wybór księcia Witołda Czartoryskiego na pre- 
zesa Rady powiatowej w Jarosławiu — uzyskał 
zatwierdzenie cesarskie. 

Szkariatyna i dyfterya panują nagminnie w 
Tarnopolu. Z tego powodu zamknięto onegdaj tam- 
tejszą szkołę wydziałową. 

Na wiecu właścicieli realności, który się 
odbędzie jutro wieczorem w wielkiej sali ratuszowej, 
oprócz sprawy potrąceń prsy wymiarze podatku 
domowo czynszowego i sprawy roformy tego po- 


5 przyznane stale, wyniosą w r. przyssłym 


dze na zapłacenie rat i podatków — ale za to li- 


, czne inetytucye finansowe, w dobrze zrozumianym 
, wlasnym interesie, robią wszelkie możebne ustępstwa 


i ułatwienia właścicielom domów. I tak np. bank 
hipoteczny, którego pożyczzami obciążonych jest we 


, Lwowie 785 realności, wdrożył w tym roku egze- 
,kucyę tylko przeciw 16 właścicielom domów, a po- 
; nieważ doświadczenie uczy, Że zaledwie piąta część 


wdrożonych egzekucyi dochodzi do licytącyi, przeto 
obawiać się nie ma potrzeby, Żeby te 3 lub 4 ka- 
mienice, które bank hipoteczny wystawi niebawem 
na licytacyę, miały się przyczynić do wywołania 
krachu realnościowego we Lwowie. : 
Zapomogi dia wdów | eiərót po kapłanach 


sumę 90.000 zł. Ponieważ w budżecie państwowym 
wstawiono 150.000 zł. na te zapomogi, przeto z po- 
zostałych sześćdziesięciu tysięcy złr. otrzymają za- 
pomogi wszystkie wdcwy, które teraz dopiero wniosły 
podanie, a nie przyzuano im jssxcse zapomogi sta- 
lej. Lepiej sytuowane wdowy i sieroty mają otrzy: 
maó tylko po 150 zł. rocznie. Podania pod adresem 
ministerstwa oświaty należy wnosić do starostwa 
przynależnego, a y 

Wypadki kolajowe- W nocy na niedzielę, wy- 
koleił się w Łuażanach na Bukowinie pociąg oso- 
bowy jadący z Czerniowiec do Lwowa. Tezy wa- 
gony zostały zdruzgotane. Robotnicy kolejowi, u- 
mieszczeni w nich, wyskakiwali przaz okna, wska- 
tek czego wiela jest zraaionych. Taj samej nocy 
wykoleiła się lokomotywa pociąga osobowego w Sta- 
nisławowie. | 

Oszukanie złodziel przez złodziei. Londyń- 
scy złodzieje, idąc zą dachem czasu, organizują się 
w rozmaite stowarzyszenia i spółki, oparte ma soli- 
darności a mające swoje statuty, których żadnemu 
z członków przekraczać nie wolno. Owóż jedno z ta- 
kich złodziejskich stowarzyszeń dowiedziało się, że 
pewien bogaty Anglik wyjeżdża ze znaczną kwotą 
pieniężną do Monte-Carlo próbować szczęścia przy 
rulecie. Wysłano tedy dwóch fachowych rzezimie- 
szków, którym po przybyciu do Monte Carlo udało 
się ograbić owego Anglika i nazajutrz pojawiła się 
w dziennikach wiadomośó, że takiemu to a takiema 
endzoziemcowi skradziono pugilares, zawierający sto 
pięćdziesiąt tysięcy franków. Stosownie do statutów 
spółki, powinni byli złodzieje po wykonaniu roboty 
wręczyć dyrektorowi spółki całą kwotę, a za faty- 
gę byliby otrzymali, prócz przypadającego na nich 
działu, znaczną prowizyę. Jednakże zrobiło im się 
żal oddać wspólnikom wazystkie pieniądze, zatrzy- 
mali przeto czterdzieści tysięcy, a resztę rzetelnie 
złożyli w godne ręce dyrektora złodaiejskiej iasty- 
tacyi. Dostojaik wziął pieniądze, rozdzielił je po- 
między braci, pomijając wszakże pod jakimś pozo- 
rem dwóch dzielnych wykonawców. Mieli oni otrzy- 
mać swą część następnego daia. Ale się przeliczyli. 
Dyrektor bowiem wiedząc, ża ośmielili się okraść 
spółkę na ezterdzieści tysięcy 'fraaków, postanowił 
ukarać nieczstelnych złodziei za czyn nieszlachetny. 
Ząadenuncyował ich przeto do polieyi, Schwytani 
złodzieje, poczytując ten krok ze strony dyrektora 
za czarną niewdzięczność, postanowili się zemścić, 
wyznali władzy, co wiedzieli o spółce i naprowadśili 
dotektywów na trop Kzajki. Lecz wszelkie poazuki: 
wania spełzły na niczem; dyrextor ulotnił się jak 
kamfora, ślad spółki zaginął na wieki, a obaj sło- 
dzieje pozcstali w kozie, 

Dobrana słądło. W tych dniach na Helgo- 
landaie odbył się ślub chińskiego oficera z Nięmką. 
Oblubieniec, porucznik marynarki, Czai, przybył z 
kilku kolegami do Elbląga, aby dopilnować budowy 
obstalowanego przez rząd chiński kontrtorpedowca, 
W Elblągu syn państwa niebieskiego pozaał pannę 
Berg, zaręczył się z nią i ożanił Prawdopodobnie 
w Chinach nieszczególne zgotowanoby ma s tego 
powodu przyjęcie. przezorny więś Chińczyk natych 
miast po ślabie połegaał się « k»legami i pozostał 
w Niemczech, mianowicie w Królewcu na stałe. — 
Oby nie zazaał nostalgii w objęciach córy Niemiec l.. 

Matoda pastora Felkago. W miasteczku Re- 
velen nad Ransm pastor Felke praktykuje metodę 
leczniczą, która ekscentrycznością przeszła wszyat- 
kie chyba metody, zaane dotychczas, Jak świadczy 
świeżo wydana brossura p. t. „Pastor Folke und 
geins Heilmətodə“, wszysikie choroby są skutkiem 
grzechu ; ponieważ zaś człowiek, według biblii, 
stworzony został z gliny, glina przeto ma go usdra- 
wiać w razie choroby. Otóż pacyenci pastora Fel- 
kego tarzają się w glinie, poczem odbywają dłagia 
przechadzki w... stroju Adamowym. W nocy gypiają 
na gołej ziemi, albowiem wówczas „magaetysm siom- 
ski wyciąga z oiala materyę i zastępuje ją inną", 
Co rano każdy pacyent musi wziąć kąpiel błotną. 
W ten sposób leczy pastor choroby wewnętrzne, 
zewnętrane zaś traktuje tak, że bezpośrednio na 
rany kładzie glinę. Podobno, tak przynajmniej za- 
pewzisją dzienniki berlińskie, do Revslen odbywają 
się tłumue wędrówki chorych z okolig nadreńskich, 
Westfalii i Holaudyi. Za przykładem ku. Kneippa, 
pastor Felke zamierza wziąć do pomocy lekarzy 
asystentów do badania chorych i stawiania dya- 
gnozy. Jednocześnie stanąć ma w wiosce nad Re. 
nem zakład leczniczy, w którym chorzy leczeni bg- 
dą wyłącznie metodą glinianą. p 

Podawanla ręki Cesarz Wilhelm nie ląbi na 
występach publicznych podawać komukolwiek ręki, 
Wyjątek stanowią dowódscy korpusów podczas ma- 
newrów wojskowych. Jeszcze watrzemiężliwszy pod 
tym względem jest cesarz austryacki, Tylko aroy- 
książęta dostępują zaszczytu dotknięcia dłoni cesar- 
skiej. Królowa angielska z wielkim wdziękiem pos 
daje rękę do pocatswania, książę Walii zaś bardzo 
jest skory do podamię ręki do uścisku. Król bel- 
gijski podaje rękę danom, jest zań przeciwnikiem 
podawania ręki mężczyzbnm, Najmniej ceremonial- 
nym pod względem shakc-hands jest król Humbert 
włoski, który nie tylko dygnitarzom na dworze, ale 
podozas wycieczek za miasn į wieśniakom rad po- 
daje rękę Feliks Faure, który jest bardzo „ popra- 
wny* na punkcie etykiety, poduje dłoń tylko ezłon- 
kom rodzin monarszych, s 

Jak powstają tytuły powisic!? Dickens opo- 
wiada w swoich pamiętnikach, iż jewnego razu od 
dłaższego czasu łamał sobie głowę nad tem, jaki 
tytuł dać świeżo wykończonej powióci, której bo- 
haterem był podrzutek. Znużciny beowocnem szn- 
kaniem tytułu, znakomity powieściopiarz angielski 
wsiadł do omnibusu. W chwili, gdy vehikuł miał 
ruszać, konduktor zawołał na wożnicę „Hej, Oli- 
ver Twist, ruszaj!" W tej chwili urodzi. się 'tytul 
powieści. Nazwisko woźnicy tak podobał się Di- 
ckensowi, iż ochrzcił niem bohatera jedueg: z naj- 
lepszych swoich utworów, 

Kominy fabryczne, zwiastujące już daleka 
podróżnym o ile w danej miejscowości kwitnie prze- 
mysl, mają — jak donosi Gazeta techniczna — znj- 
knąó s powierzchni ziemi. Oto w pewnej fabyce 


poleca handel S$. W. NIEMOJOWSKIEGO, Lwów plac Maryacki 8. — Wybór olbrzymi.—Ceny najujźsze. 


Kompletne sortymetna po złr 1, 2 i wyżej, — Zlecenia zamiejscowe odwrotnie a z 


obsługiwanej 16 kotłami parowymi, przedstawiają- 
cymi razam siłę 3.200 koni, odchodziły dotychczas 
produkty palenia potężnym kominem, który kossto- 
wał 80.000 złr. Obecnie inżynier Snow zastąpił go 
wentylatorem, otrzymującym swoją siłę pędu z je- 
«nego z powyższych kotłów. Rezultatem tego byla 
"nakomita oszczędność, mianowicie przez ściślejsze 
‚czenie się paliwa z powietrzem, tak, że wskutek 
iego prsy otrzymaniu tej samej wydatności dwa 
kotły i komin okazały się zbytecznemi. Jeżeli dal- 
sze próby dadzą tak dobre rezultaty, to przepowie- 
dnia Gazety technicznej niewątpliwie się ziści. 

Zabawną charakterystykę głównych narodów 
europejskich zawiera, wydana w r. 1755 w Kolonii, 
książeczka, traktująca o geografii, Jest to rodzaj 
katechizmu w czternastu rozdziałach. W ósmym 
rozdziale znajdujemy następujące pytania i odpowie- 
dzi, których uczniowie musieli się wyuczać na 
pamięć. : 

Jakiem usposobieniem odznaczają się główn 
narody Europy ? = | 

— Niemiec jest szczery i otwarty, Francuz lek- 
komyślny, Włoch skryty, Hiszpan dumny, Anglik 
wzgardliwy. 

— Jakiemi zasadami kierują się w przedsięwzię- 
ciach ? 

— Niemiec, gdy co przedsiębierze, jest jak nie: 
dźwiedź, Francus — jak lis; Włoch — jak żbik, 
Hiszpan — jak słoń, Anglik — jak lew. 

— Jacy są Europejczycy w służbie? 

— Niemiec jest wierny, Francuz opieszały, Włoch 
uniżony, Hiszpan niewolniczy, Anglik służalczy. 

— Jacy są Europejczycy w jedzeniu ? i 

— Niemiec lubi pić, Francuz jest smakosz, Włoch 
umiarkowany, Hiszpan powściągliwy, Anglik żar- 
łoozny. ak | 

—— Jacy wą Europejczycy w stanie małżeńskim ? 

—. Niemiec jest panem domu, Francuz bała- 
mutny, Włoch zazdrosny, Hiszpan tyrański, Anglik 
uległy. 

— Na czem Europejczycy trawią czas? 

— Niemiec na piciu, F. ancuz na spacerach, Włoch 
na psplaninie, Hiszpan na grze w karty, Anglik 
na pracy. ` A 

— Jak Europejczycy odrędzają smutek ? | 

— Niemiec go zapija, Francuz  prześpiewuje, 
Włoch przesypia, Hiszpan we łzach topi, Anglik 
śmiechem go odgania. PE 

— Gdzie Europejczycy śmierć znajdują ? 

— Niemiec w kufa, Francus na wojnie, Włoch 
w trzęsieniu ziemi, Hiszpan w łóżku, Anglik na 
morzu. 

Zmarli, We Lwowie Eugenia z Fogtów Bia- 
łogórska, żona adwokata krajowego, lat 30; Ferdy- 
nand Gabor, emer. radzca skarbo, lat 76. 

Stan powietrza. T. o g. 7 rano-j- 6, w poł. 

6 R. Bar. 762. Bpada. Pochmurno. 

Z międzynarodowej polityki. 

„Wąż dusiciel, gdy z trudem przełyka 

Na śniadanie żywego królika, 

Zwykle mówi do kolegi węża: 

Jak ten królik dziś mnie uciemięża !* 

Dziwny powód. Pewien dziennik belgijski, pi- 
wiąc o śmierci jakiegoś lorda angielskiego, dodaje: 
„W roku zeszłym stracił on Żonę, którą ubóstwiał 
i która go obdarzyła dziewięciorgiem  dsieci, sku- 
tkiem przewrócenia się powozu .“ 


Repertuar teatru hr. Skarbka. Dziś w po- 
niedziałek na dochód Towarzystwa „Panien Eko- 
nomek* św, Wincentego a Paulo: Teatr i kon- 
cert amatorski, Szczegóły donoszą afisze, We wto- 
rek „Gejsza“. We środę po raz pierwszy „Zaza“, 
obraz z życia zakulisowego w 6 aktach Piotra Ber- 
ton i Karola Simon. We czwsrtek po raz drugi 
nZasa*. W piątek „Zaza“. W sobotę z powodu 
wigilii Bożego Narodzenia teatr zamknięty. 


Do dzisiejszego numeru dla prenumeratorów 
wo Lwowie dołączamy cennik win z piwnic „Ho- 
telu Żorża* firmy J, M. Hofimann we Lwowie, 


Haft artystyczny. Szkoła ów. Soholastyki 
w Krakowie i szkoły wydziałowe Żeńskie w Tarno- 
wie i Rzeszowie saprowadziły n siebie naukę hafcu 
artystycznego na maszynach, zachęcone do tego 
wzorami artystycznie wykonanych hafców, jakie 
Siegerowska kompania maszyn do szycia W swych 


: aklepach na widok publiczny wystawia (we Lwo* 


wie, Mykstuska 6), Hafty te z daleka wyglądsją 
jakby wyszły z pod pędzla artysty malarza, A Wy- 
konać je można na wszystkich materyalach, po- 
cząwszy od skóry aż do najlżejszej tkaniny. Kurs 
bespłatny nauki haftu artystycznego na maszynach 
Bangerowskiej kompanii urządzony przez fabrykę 
w jej sklepach (we Lwowie, Sykstuska 6), prey- 
vyni- się niezawodnie do rospowszechnienia tego 
owego rodzaju przemysłu domowego. 


Literatura i sztuka. 


+ Władysław Belza. „Baśń o dobrym synu“, 
wedlug ludowego podania. Z 4 rycinami. Bibliote- 
czki dla młodzieży Tom XII. Nakład Głebethnera 
i Wolffa. Warszawa, Kraków. | 

Bympatyczry poeta dzieci obrobił w tem opo- 
wiądanin z wielkim artyzmem jedną z wielu do- 
akonałych polskich baśni ludowych. Dobrym synem 
jest poczciwy Janok, który z polecenia pewnego zna- 
chora idzie szukać dla chorej matki staruszki cu- 
downego zdroju, żywej uzdrawiającej wody tam, 
gdzie „sa siódmą górą i za siódmą rzeką idąc ku 
wachcdowi słońca wznosi Się kryształowa góra, 
z której ów zdrój wytryska*, W tej podróży do- 
bwiadcza wielu fantastycznych przygód. Dostaje się 
np. w ręce strasznej baby Jagi, uwalnia z niewoli 
u tej ezarownicy piękną Erólewnę i ucieka z nią 
na saczarowanym kocie. Baba goni za nimi na lo- 
pacie, wtedy królewna rzuca poza siebie grzebień, 
% którego olbrzymi las wyrasta, potem ręcanik, 
z którego powstaje wielka rzeka. Csarownioa jęła 
Wypijać wodę z tej rzeki, aż pękła od nadmiaru opi: 
via się, a tymczasem Janek i królewna przybyli do 
pałacu króla Owieczka i królowej Dobrotki. W dal- 
szym ciągu Janek uniknąwssy wielu niebezpie- 
dweństw i pokus, osiąga wreszcie swój cel 1 WTACA 
o matki. Całe to opowiadanie niewątpliwie bardzo 
abawi małych czytelników. 

* Jan Chęciński. Opowiadania historyczne. Wy- 
danie trzeci. Nakładem Grebethnera i Wolffa. War- 
awa, Kraków. Dzieci, zbliżające się do nauki hi- 
wryi powszechnej, przez czytanie tych opowiadań 
tabiorą wyobrażenia o wielu sławaych postaciach 
e starożytnej przaszłości, jak Sokratesie, Temisto- 
desie, Mucyuszu Hcaevoli i innych mężach, których 
harakter i czyny wpływają 
ię ucznó moralnych i patryctycznych u młodzieży, 
Dowodem dobroci tego dzieła, które zdobią liczne 
Yciny, jest już te, że okazała się potrzeba trzeciego 
Vydania. 


Część ekonomiczna. 
Wiedeń, 17 grudnia. 
(Z). Na giełd kie rozeszła się dziś pogłoska, 
ie już w najbliikszy wtorek odpowie rząd na 
Rterpelacyę w sprawie kartelu żelaznego. Wia- 
lomośó ta sprawia, że niedobitki spekulantów 
w walorach górmivzych, którzy do tej pory je- 
Ooo O 


S~ DUKATY JUBIL 


dodatnio na ¿worzenie | dr 


szeze prolongowali zobowiązania swe w pra- 
skich eakcyach żelaznych i w alpinach, dziś 
umykali z pola i pozbywali sią ich. Początko- 
wo obniżyło to ich kura, atoli w dalszym cią- 
gu zniżka ta powetowana została zupełnie, gdyż 
ajenci rozmaitych prowinoysnalnych instytucyi 
finansowych kupowali każdą wystawioną na 
sprzedaż partyę wittgenstainowskich walorów. 
Wielcy akcyonaryusze nie ponieśli w rezulta- 
cie żadnych strat, obskubani zostali przez 
ten pareksyzm spekulacyjny tylko drobni gra- 
cze, którzy przez kilka tygodni spekulowali 
w alpinach i w akoyach praskich. Bądź co 
bądź był to krach, drugi już tego roku, gdyż 
w lecie również w ciągu kilku dni stracili 
grecze giełdowi kilka milionów na akoyach 
fabryki - broni. Z zadowoleniem skonstatować 
można, że deruta ostatnia dotknęła tylko trzy 
kategorye walorów górniczych, t. j. praukie 
akocye, alpiny i Rima-Murany, — zaś targ wa- 
lorów bankowych, kolejowych i innych prze- 
mysłowych nic nie ucierpiał. W oiągu całego 
tygodnia wynosiła różnica w akoyach banko- 
wych wszystkiego od 1 do 2 sl, z kolejowych 
lombardy spadły o 3 złr., ale w ostatnim dniu 
odzyskały część tej zniżki. — Kurs rent dzi- 
siejszy odpowiada prawie zupełnie kursowi zu- 
biegłej soboty. — Z Berlina dcnoszą, że kon- 
soroyum banków niemieokich, ną czele którego 
stoi bank lipski i berlińska firmą Warschauera 
i Spółki, przedłożyło jeż władzy projekt emi- 
syi pożyczki bośniackiej w sumie 22 miliorów 
reńskich, oprocentowansj w złocie po 4'/,"/o. 
W układzie zawartym z ministrem wspólnye 
finansów p. Ksllayem zastrzeżono, iż przed 
1 lipcem 1905 nie wolno tej pożyczki skonwer- 
towsó. Interes ten chciał p. Kallay zrobić w le- 
cie b. r. z tutejszymi bankami, one jednak ba- 
ły się lub też nie choiały się narażać niemie- 
ckim stronnictwom obstrukcyjnym, skutkiem 
czego zwrócił się p Kallay do Niemców i oni 
zrobili ten bardzo dobry interes. Zdaje się, że 
nowe te obligacye bośniackie woale nawet nie 
będą wyłożone do subskrypoyi w Austryi. 

„ Ostatnie notowania : 
Kredyty austr. 3568—, węgiarskie 389 50, 
Anglobanki 150'75, Uniony 793:—, Bankverai- 
ny 263'50, Länderbanki 232 15, Ludwiki 210.50, 
Czserniowieckie 295 75, Elbethale 260—, Renta 
papierowa 10105, srebrna 101—, anstrynacka 
siota 119850, austr. renta wal. kor. 101'35, wẹ- 

jerska złotą 120'10, węgierska renta wal. kor. 
780, dukat 5'70 20 frankówka 955'/, , marki, 
11'79, ruble 1:27'|,. 
Ceny zbeża. Wiasdań 17 grudnia. 
mios na wiosnę 956 —9'62 ; 


Psze- 
żyto na wiosnę 
8'39—8'42 ; owies na wiosnę 6'14; kukurn- 
daa na maj-czerwiec 0'13—0'17. Spirytus 
18— do 18:10. Usposobienie przeciętnie mdłe. 


Telegramy Przeglądu. 

Depesze otrzymane wczoraj. 
Wiedeń 18 grudnia. Wiener Ztg. ogłasza 
patent cesarski zwołujący sejmy: czeski, gali- 
cyjski, dolno-austryacki, górno-austryacki, sty- 
ryjski, karynoki, kraiński, bukowiński, moraw* 
ski, szląski, gorycki, vorarlberski, istryański 1 
tryesteński na 28 b. m. AA 
Komisya ugodowa przedyskutowała już 
cały projekt traktatu cłowo-handlowego. 
Budapeszt 18 grudnia. Na sobotniem po- 
siedzemu sejmu, po wniesieniu długiego szeregu 
interpelacyj dep. Rakovszky gwałtownie kry- 
tykował postępowanie ministra spraw wewnętrz- 
nych Perczela z fałszerzami win i twierdził, że 
Perozel świadomie fałszerstwa te popierał. Mi- 
nister Perczel woła: A to nikozemne Oszczer- 
stwo! Rakovszky odpowiada: Pan sam jesteś 
oszczercą! Przewcdniczący Madarasz przywołuje 
zarówno Perczsla jak i Rakovzzky ego do po- 
rządku i wzywa ich, aby zachowaii przyzwo- 
itoć parlamentarną. Te słowa prezydenta wień- 
ozy wiele posłów rzęsistymi oklaskami. Na to 
prezydent prosi, aby nie klaskano, gdyż on 
przestrzega tylko ścisle regulaminu. Na tem 
posiedzenię zamknięto wśród głośnych okrzy- 
ków „Eljen* na cześć Madarasza. | 

Bruck nad Marem 18 grudnia. Tutejszy 
teatr miejski spłonął driś nad ranem do- 
gzozętnie. $ ' i 
Wiedeń 18 grudaia Oeəsarz udał się dziś 
o godz. dciej po południu do ambasadora rosyj- 
skiego, aby mu osobiście złożyć życzenia z po- 
wodu dzisiejszych urodzin cara. Wizyta Oesa- 
rza trwała kwadrans. 
Paryż 18 grudnia. „Ajencya Havasa“ po- 
twierdza, że istotnie eztery osoby areszowano 
pod zarzutem szpiegowstwa, a to trzech eywil- 
nych i jednego wojskowego. U aresztowanych 
znaleziono dowody, ša sprzedawali rządowi bel- 
gijskiemu modele broni Lsbla, 
Madryt 18 grudnia. Minister spraw zagra- 
nicznych zaprzecza wiadomości, jakoby Anglia 
otrzymała od Hiszpanii z powodu odgranicze- 
nia Gibraltaru notę z prgróżkami. Dzis odbyła 
się rada ministrów, której przypisują wielkie 
znaczenie. Jak słychać, Sagasta wręczy jutro 
królowej regontce dymisyę oałego gabinetu. 
Zachodzi obawa ciężkiego przesilenia. 
Konstentynepol 18 grudnia. Sułtan odwie- 
dził w. ks. Mikołaja i wręczył mu wysoki 
order. 1 
Bailin 18 grudnia. Cesarz Wilhelm przyj- 
mowai wosoraj na osobnej audyencyi ambasa- 
dora anstro-węgierzkiego, Szegenmy ego. 
Petersburg 18 graduia. Dotychczasowy 
kierownik ministerstwa oświaty, Bogolepow, 
zamianowany został rzeczywistym ministrem 
oświaty. Książę Czawozawadze został zamiano: 
wany jeneralnym adjatantem cara. 
„__. Symferepol 18 grudnia. Pomiędzy stacyami 
Melitopol i Michajłówka zderzyły się dwa po- 
ciągi osobowe. Jedna osoba zabita, dziewięć 
rannych. | 
Petersburg 18 grudnia. Ukaz cara do mi- 
nistra skarbu zarządza rozmaite ułatwienia dla 
włościan, klientów banku włościańskiego. Stopę 
procentową obniżono dla nich = 4, na 4 pro. 
Paryż 18 grudnia. Pociąg Orient Express, 
który wozoraj o godz. 7 min. 10 wieczorem 
wyjechał z Paryża, wykoleił się o godz. 8 min. 
15, tak jednak szczęśliwie, że nikomu nio się 
nie stało. O północy pociąg wyruszył w dalszą 


ogę. | 
= Madryt 18 grudnia. Redaktor karlisty- 
oznego pisma w Madrycie został aresztowany 
z powodu agitacyj karlistycznych. Podobno 
znaleziono u niego kompromitujące papiery. 
Paryż 18 grudnia. Sędzia Floryi, który 
prowadził śledztwo o szpiegowstwo przeciw nie- 
którym osobom, kazał aresztowaó 4 osoby cy- 
wilne i jednego kaprala, który miał wydać 
części nowowynalesionej broni ajentom angiel- 
8 ę I 

Bruksela 18 grudnia. Bank narodowy pod- 
wyższył stopę dyskontn o 1 procent. 

Wiedeń 18 grudnia, Komisya kolejowa 


PRZEGLĄD ä dala 20 Grudnia 1808. 


Izby panów wypracowała już referat o przed- twańyoh sferąch tntejszych krążą pogłoski, że 


łożeniu rządowem, dotyczącem budowy kolei 


Rosya zamierza zaciągnąć tutaj pożyczkę w 


lokalnych. Sprawesdawca zaleca przyjęcie pro- į wysokości 300 milionów franków, oelem reor- 


jektu rządowego bez zmiany. `` 
. (Depesze utiaymane dztś,) 


 ganizacyi swojej artyleryi. Jeżeli zamiar taki 


į rzeczywiście istnieje, to przyoblecze on się w 
|szatę konkretną przed rozpoczęciem konferen- 


Praga 19 grudnia. Dzisiaj odbyło się tujoyi pokojowej.. Że Rosya potrzebuje pieniędzy 
posiedzanie komisyi wykonawczej niemiecko- ; na sprawienie sobie dział szybkostrrałowych, to 


czeskich posłów na sejm krajowy. Głównym 
prsedmiotem obrad była kwestya, osy niemieo- 
cy posłowie mają brać udzisł w obradach zej- 


mu, esy też należy prowądzió dalej taktyką | 


abstynencyi. Nad tem pytanism wywięąrała się 
ożywiona, a miejscami burzliwa dyskusya. 
Zgromadsenie nie zdołsło powziąć jednomyślnej 
decyzyi i postanowiło przekazać rozstrzygnięcie | 
tego pytauia pełnemu zgromadzeniu posłów; 
sejmowych, wyznaczonsemmau na dzień 26 grudnia 
br. Obrady cgloszono jako ściśle poufne. Poło- 
enie Niemców w Czechach nis przyszło woale 


nie jest woale. tajemnicą, . sprawa ta jednak 
nie jest byaajmniej - naglącą. Car, jeżeli to 
uzna za stosowne, poda to do wiadomości kon- 
ferencyi pokojowej . z tem .zastrzeżeniem, że 
przeprowadzenie reorganizacyi armii rosyjskiej 
nie jest zależnem od owych wyższych celów i 
zamiarów, które znajdują wyraz w programie 
konferenceyj pokojowej, 
`“ Sofia 19 grudnia. Przy współudziale oko- 
ło 2000 osób, odbył się tutaj wiec, na którym 
protestowano przeciwko układowi o wykupno 
kolei wschodnich. Po wiecu, który się odbył 


pod dyskusyę. Utrudniła ostateorną deoyzyę ta j spokojnie, wznosił tłum przed pałacem księ- 
okoliczność, że zachodziły pewne wątpliwości, j cia Okrzyki: „Precz x rzędem!“ i „Niech żyje 
dotyczące ewentuałnych niespodsianek ze stro- j książę!* Z tego powodu przyszło do starcia 
ny czeskiej większości i to, że zbliżająca się| tłumu z policyą, która wkroczyła, oelem przy- 
sesya sejmowa będzie bardgo krótką, w kaśdym | wrócenia porządku. Po jednej i drugiej stro- 
razie rgromąadzenie czyniło to ogólne wrażenie, i nie raniono kilka osób, wieczorem nastąpił 
że wielka część posłów  nismiecko-exeskich | spokój 
skłonną jest do zaniechania nadal abstynencyi | -` Praga 19 grudnia. Komitet wykonawczy 
Wiedeń 19 grudnia. Sonn- und Monntags- ,niemiesko-postępowych posłów sejmu czeskiego 
Zeitung donosi, ke kwestyi ponownego zwołania | odbył tu wczoraj pod przewodnictwem posła 
parlamentu jeszczs nie rozatrzygnięto. Prawdo- į Schlesingera posiedzenie, na którem omawia- 
podobnie będzie rada państwa zwołana 12 albs no sprawę wzięcia udziału w najbliźszej sesyi 
17 styczeia. Do tego ozasn wydane będą roz- sejmowej. Na zgromadzeniu nie powzięto Go 
porządzenia cesarskie,  wrrowadzające na pod- | do tego ostatecznej decyzyi, lecz postanowio- 
stawie $ 14 prowirorytm ugodowe i budźe- . no postawió tę kwestyę do rozstrzygnięcia 
towe. Tən sam organ twierdzi, ke ostateczna ' pełnemu zebraniu wszystkich niemieckich po- 
decysya co do ponownego wejścia w życia ‘slów sejmowych, które sią w tym celu ma ze- 
koniorenoyi przewodniczących klubów, nastąpi brać w przeddzień otwarcia sesyi. 
dopiero później, widoki jej jednak są nader; © Wiedeń 19 grudnia. Z Bukaresztu, Sofii i 
problematyczne. gdyż partya chrześcijańsko- Cetynii donoszą o uroczystych nabożeństwach 
socysina, potępiająca obstrakcyę, stanowczo nie i urzędowych gratułacyach, składanych przed- 
weżmie w kovferencyi udziałn. - i stawicielom rosyjskim s powodu imienin cara. 
Paryż 19 grudnia. Soir ponownie donosi! | Budapeszt 19 grudnia. Biuro koresponden- 
że trybunał kasacyjty w przyszłym tygodniu. cyjne węgierskie donosi, że w całym kraju od- 
zażąda osobistego przesłuchania Dreyfasr, któ-. były się wosoraj liczne zgromadzenia wybor- 
ry 3 styaxnia ma wsiąść na statek celem po- ; ców libsralnych, z których powysyłano do klu- 
wrotu do Francyi. į bu liberalnego aninzyastyczne depesze z we- 
Cheb 19 grudnia. Na dzisiejszem posie- zwaniem klubu i rządu do wytrwania w walce 
dzoniu tutejszej rady miejskiej zapadnie nchwa- o konstytucyę przeciw obstrukcyi. 
ła, że odtąd tylko Niemcy będą przyjmowani ) Praga 19 grudnia. Z powodu zwiększone- 
na posady urzędników i sług miejskich. go, jak się to okazuje z obrad w parlamencie 
Rzym 19 grudnia. Na ostatniem póki: | anioia znaczenia tatejszego konsulatu 
niu Izby deputowanych przedłożył minister francuskiego i niemieckiego, zaznaczyło się 
spraw zewnętrznych Canevara traktat handlo- ;:w pewnych sferach dążenie do utworzenia kon- 
wy zawarty s Fraucyą. W generalnej dysku-  sulatu rosyjskiego w Pradze. 
syi nad budżetem ministerstwa spraw wewną- Berno 19 grudnia. Na środę zwołano tutaj 
trznych oświadczył prezydent ministrów Pel-' posiedzenie nieustającej komisyi ugodowej sej- 
loux, że ustawa o zgromadzeniach i zwiąskach . mu morawskiego. 
ma „wiele braków. Rząd nie chce pozwolić na i Tryest 19 gradnia. Tutaj, a rówaocześnie 
zakiadanie stowarzyszeń z przewrotnemi ha-|i w Pisino, Parenzo, Pirano, Rov gno, Poli 
slami i celami. W dalszym ciągu zawnacra i w kilku inuych miastach odbyły się wozoraj 
prezydent ministrów konieazność reformy ustą- zebrania protastujące przeciwko założeniu kro- 
wy wyborczej. W !'końou wyraża mówca na- ackiego gimnaryam w Pisino, 
dzieję, ke w parlamencie znajdzie się więkezość , Ateny 19 grudnia. Ksiażę Jerzy greski 
potrzebna do poparcia rządowego programu. wsiada fja'ro w porcie Pireus na okręt, a° 
Gdyby takiej większości nie było, to musialo- żeby udać się na Kretę i objąć tam stanowisko 
by się ją znaleźć. Na tem zakończono general-. generalnego komisarza. 
ną dyskusyę. IDG Ateny 19 grudnia. Na zaproszenie ks. Je- 
Konstantynopol 19 grudnia, Wozoraj w 'raego greckiego przybęłdzia do Aten mstropo- 
południe odbyło się poświęcenie kościoła pa- lita kreteński, ażeby kaięsia towarzyszyś w po- 
miątkowego w Głalacie. W nroosystości wzięli  dróży do Kanei. | 
udział w. ks. Mikołaj wraz ze swoją świtą i | Król greaki nada komendantom eskadr 
przydzieloną mu świtą turecką, zaloga rosyj- czterech mocarstw, znajdujących się na wodach 
skich okrętów stacyjnych, ambasador rosyjski kreteńskioh, po urzędowem wprowadseniu ks. 
Sinowjew s osłonkami ambasady, przedstawi- Jerzego grsokiego na stanowisko gezeralnego 
ciele państw bałkańskich, depatacya zobrania komisarza Krety, ordery Zbawioiela. 
bułgarskiego, delegaci patryarchatu i w. i. Poi Paryż 19 grudnia Runął tn dom świeżo 
dokonaniu poświęcenia odśpiewano Te Deum zbudowauy. Z pod grusów wydobyto dotąd 4 


KUSZOWE œi 


z okazyi imienin cara. Wieczorem odbył się w 

ambazadzie rosyjskiej obiad galowy na czes 

w. księaia Mikolaja i deputacyj wojskowych. 
Rzym 19 grudnia. Minister oświaty Bso- ' 


osoby zabite i 20 rannych, przswaźnie oiętko. 
Obawiają się liczniejscych jeiacze ofiar. 


Tymi, których are:ztowano zs szpiegostwo, | 
były tajny egent biura wywiadowosego | 


są : 


cielli wysłał architekta Boito do Wanecyi ce- Deorion, kapral artyleryi Croult, który dostar- 


lem zbadania walącego się pałaon dośów. 


dawniotwu Preussische Jahrbücher, a w szozegól- 
ności przeciw wydrukowanej tam rozprawie o: 


literackiej działalności czeskich i nismieckich | wszechnego rosbrojenia. 
piearzy x Austryi Artykuł zwraca się głównie ! 
przegiw twierdzeniu Preussische Jahrbücher, te | 


w jązykn czeskim ukazało się od chwili wyna- 
lczienia druku aś do teraz tylko 15 tysięcy 


f ozal Deorionowi części składowych nowego ka- 
Praga 19 grudnia. Dziennik Politik ogło- | 
sił wczoraj artykuł, wymierzony przeciw wy*-; 


rabinu i nowych armat, oraz dwaj młodzi po- 
moanicy. 

Londyn 19 grudnia. Wozoraj w Saint 
Yames Hall odbył sią mityng ns rzecz po- 
zwołał go głośny 
dziennikarz angielski, redak.or niegdyś Pall 
Mali Gazette a obecnie wydawca miesięsznika 
R.view of Reviews, Stead, który jak wiadomo, 
przed kilku tygodniami był w Liwadii na 


publikacyj i wskazując nato, ża w samej tyiko ;specyalnej audyenoyi u oara. Uohwalono rezo- 
bibiiotece wssechnicey pragskiej znajduje się; lucyę, wyrażsjącą carowi Mikołajowi sympa- 
dwa razy tyle dzieł, drukowanych w języku itye dla jego usiłowań pokojowych. 


czeskim, kończy się ten artykuł następującymi 
słowami: „Nawet pominąwszy absolutną nie- 
prawdziwość przytoczonych jako argumenta 
cyfr, wazolkie zsstawienia statystyczne, mające 
nibyto udowodnić wyższośólub niśszość czeskiego 
lub niemieckiego narodu, chybieją cela i nie. 
dowodzą niczego. Jeszore wymowniejszem jest 
jednak beswzględne stwisrdzenie nieprawdsi- 
wości cyfr i wssystkioh wyprowadzonych x 
nich wniosków. W końcy należy wyrazić zdsi- 
wienie z powoda, że takie powakne i poważane 
pismo, jak Freus. Jahrbücher, dało się utyć do 
ogłoszenia tak taadencyjnej politycznej rospra- 
wy, któraj teadenoya widoczną jast na pierw- 


|szy rzut oka, a która = tego powodu przaz 


czasopiemo austryaokie niejrzyjętą została do 
UWE o zma o. | = 

Budapeszt 19 gradnia. Pad przawodniotwsm 
posła Hollo odbyło sę tutaj wosoraj popożu- 
dniu w „ujeżdkaloi narodowej“ imponujące za- 
branie ludowe, w którem wzięło udział 20 ty- 
sięcy osób. Wszyscy mówcy wyrasili wśród 
burzliwego aplauzu obacnych opinie swoją 
przeciwko zamierzonemu przez lec Tisza po- 
gwsłoeniu konstytucyi, poczem zebranie odby- 
ło się dalej w porsądka i uchwaliło protest re- 
aoluoyjny. t 

Budapeszt 19 grudnia. Hr. Eageniusz Zi- 
chy, który przed rokiem odbył po ras drugi 
podróż do Azyi na czele wyposażonej własnym 
sumptem ekspedycyi naukowej, przybył tu 
wozoraj z powrotem. Na dworon powitali go 
sekretarz stanu Czilinsky, hr. Albert Apponyi 
i wielu innych posłów i uczonych. 

Budapeszt 19 grudnia. Pariya narodowa 
odbyła tu wozoraj wieczorem konferencyę, na 
której z powodu zamierzonego na dziś wyboru 
prezydenta sejmu postanowiono zainicyować 
gwaltowniejszy przebieg obrad, w których 
przyjdzie pod rozwagę oałokształt politycznego 
połokenia. W przeciwnym razie stronnictwo za- 
niedbałobyłnajkorzystniejszej sposobności w wa!- 
os przeciw rządowi. Podobną decyzyę powzięło 
s:ronniowo ludowe na zgromadzeniu, które od- 
było się dzisiaj wieczorem. Jsden z wybitniej- 
szych członków tego stronnietwa posl Asboth 
Jan oświadcza w piśmie, wystosowanem do 
kierownictwa partyi, że występuje z niej, gdyż 
nie uznaje obstrukcyi. Zarzuca on jej w dal- 
szym ciągu, że połąszyła się ze stronnictwem 
niezawisłości i w tsn sposób stanęła na usła- 
gi tendencyj antidynastycznych. 

Paryż 19 grudnia. W dobrze poinformo- 


poz 


sprzedają 


Minister Balfour przysłał pismo, usprawie" 
dliwinjące, dlaczego nie przybył i z oświadcze- 
niema, że się zgadza x tendsnoyą zebrania. 

„. Lord Hamilton również przysłał obszerne 
pismo, w któram dowodsi, ¿s Angiia musi na 
zawsze zachowaó swoją przewagę na morzu. 

Aryi zaś, zdaniem lorda Hamiltona dość 
jest miejsca zarówno dla Anglii, jak dla Rb- 
syi. Myśl rozbrojenia odpowiada sslarhetne mu 
sposobowi myślenia panującego w Roəsyi mo- 
narchy, autor wigo listu wzywa do wyrażenia 
mu symnatyi imieniem narodu angielskiego. 

~ Sofia 19 grudnia. Wozoraj odbył się tu 
mityng radcalawistów. Uchwalono rezolucyę, 

omegającą się usunięcia obecnego rządu, po- 
niewak zamierzone przezań kupno kolei wsobo: 
dniej, naraża kraj na niebespieczeństwo. 

` Radosławow udał się następnie na osele 
swoich zwolenników do pałacu ksiątęcego, aby 
zakomuaikować księsiu dwie rezolncye. Policya 
jednak zastąpiła drogę; przyszło do starcia. 
Tłum obrzasał sirak bszpieszeństwa kumienia- 
mi, przyczem 2 żandarmów raniono. Wezwano 
pomoc wojakową, przybył mowy oddział šan- 
darmeryi i kawsleryi, poczem ekscedentów 
rezprószono. F 

Tryest 19 grudaie. Na wczoraj zwołano 
zgromadzenie dla zaprotestowania przeciw za- 
łożeniu kronckiego gimnazyum w Pisins. O 
oznaczonej godsinia w teatrze „Politeama“ ze- 
brało się około 1600 ludzi, z czego przewaśns 
CŁĘŚĆ należiła do Bocyalistów, którzy zaraz 
z początkiem posiedzenia podaieśli ogromny 
krzyk. Przewodniczący chciał otworzyć obrady, 
jednak socyaliśoi zagłuszyli go i nie dopuścili 
do głosu. Wobec powszechnego zamięszania 
komisarz rządowy rozwiązał zebranie. Przed 
teatrem przyszło następnie do zaburzeń. 

Budapeszt 19 grudaia. (Posiedzenie sejmu). 
Prezydent ze starsceństwa oświadczył na po- 
czątkn dzisiejszego posiedzenia. że, wedle regu- 
laminu, wybór prezyłyam odbyć się ma w cią- 
gu tygodnia. 

Kossuth oświadozył, że wyborowi prze- 
szkadząć nie będzia, albowiem ukonstytuowanie 
się Izby jest warunkiem konstytusyjnego życia, 
domaga się tylko, aby prezydent nie był na- 
rzędziem rządu. Wystąpił następnie przeciw 
kandydaturze Perozsia. Posiedzenie trwa dalej. 

Praga 19 grudnia. Teatr narcdowy w 
Pradze urządza 23 grudnia uroczyste przedsta- 
wienie ku pamięci urodzin wielkiego wisskczą 
Adama Mickiewicza. Szubert, 


HOTEL IMPERIAL. 
. pierwszorządny hotel, restauracya i kawiarnia, 
Lwów — ulica Trzeciego Maja, 

Przyjechali dnia 19 grodnia. 8. *hr. Wi- 
Śniewski z Krystynopola, M. hr. Rumerskirch s 
Zółkwi. W. hr. ksiąds Wiśniewski s Jasła, K. hr. 
Rostworowski z Rehorowa. W. Romanowski ze Lwo- 
wa. W. Gorski z Dąbrowy. S.Sulikowski z Krako- 
wa. K. Schneider z Wiednia. A. Pereles z Pragi, 
John Fergusson z Londynu. A, Bemanda z Paryża. 
W, Tuchmann z Dessau. Z. Losch z Berlina, K, 
Dworzak z Kołomyi. 


HOTEL EUROPEJSKI. 
ALBERT SZKOWROŃN. 
Lwów — Plac Maryacki. 

Przyjechali dnia 19 grudnia. D. Korkus z 
Wiednia. Z. Zacharyasiewicz z Krzywczy. T. Bo- 
chanik z Borek wielkich. Dr, Ehrlich z Przemyśla, 
Dr. A. Iskrzycki z Sanoka. J. Nalepa s Żółkwi, 
Dr. A. Langer z Tarnopola. | 
Sr" ||| 


NADESŁANE. 


Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze 
też ona za nią na siebie Żadnej odpowiedzialności. 


WILHEŁMA PŁYNNE NACIERANIE 


ssIBASSOŁBNNAS 


ces. król. uprzywilejowane 1871. 

Ceny: 1 flaszka wstrzykawkowa 1 zt., 6 faszek 6 zl, 9 fla- 
ssek 12 sł. franco do każdej stącyi poczt. w Austro- Węgrzech. 

Wilhelma c. k. uprzyw „Bassoryna* jest środkiem, 
którego skuteczność naukowemi badaniami 1 praktycznem 
doświadczeniem wykazano, a które wylacznie apteka 
Franciszka Wilhelma w Neunkirchen wyrabia, 

Używana jsko wcieranie działa leczniczo, koi bole, 
uspokaja i łagodzi cierpienia nerwowe, jakoteż boleści w 
muszkułach, członkach i kościach. 

Lekarze używzją tego środka przeciw takim obja- 
wom, zwłaszcza jeżeli one występują x powodu wielkich 


i nateżeń w czasie marszów, lub z powoda zastarzałych cier- 


„meboj oj Oo E a ESE a 0 ooo o ow 


pień, dlatego też chetnie posług zja sie nim ze skutkiem 
turyści, leśniczowie, ogrodnicy, glimnąstycy 
i cykliści. 


Przez cały tydzień przed świętami 


gwiazdowa sgrzedaż resztek 
po znacznie zniżenych cenach 


w magazynie Schagerów. 


Otwarty został we Lwowie, ul. Hetmańska 1 6 w 
domu Wnego pana Strok . r 


Instytut dentystyczny 


składający się z kilku oddziałów, w których dentyści i 
dentystki wykonują: plombowanie wedłag najnowszych 
zasad nauki, wyjmowanie zebów bsz bolu, przy miejsco- 
wem znieczuleniu lub też przy uśpieniu, obturatory przy 
wadach i brakach podniebienia, wstawianie sztu- 
cznych zębów. 

Tamże leczy sie choroby dziąseł i jamy ustnej. 

Dla prowincyi zaprowadzono ię wygodę, 

że nadesłane pocztą pękniece, złamane itd. zeby sztaczne 
reperuje sie i wysyła odwrotną pocztą. 

Instytut otwarty przez cały dzień. 

Dr. M. Wiktor i L. Wiktor. 


P. T. Mamy zaszczyt awiadomić W. P, że kastor 
naszej mieczarni przy placa Śmolsi l. 5 przeniesionym 
został w sobotę duia 17go grudnią r. b, do no- 
WO, DA Bposób Zagraniczny i z wialkim komfortem urzą- 
dzosego lokalu przy ml. Hetmańskiej 1. 8. (Ho. 
tel Yictoria) dokąd laskawe zlecenia nadsyłać upra- 
szamy. a r 


Z głębokim szacunkiem 
Dyrekcya Mlieczarni Przeworskiej. 


Dr. STANISŁAW ZABŁOCKI 


przeniósł się do Lwowa i ordynaje przy ul. Sykstus 

kiej 1. 34 II. piątro od wpół do 13 do wpål do 1 i od 
— 8 do 4 po połudzia 

w chorobach nosa, gardła, uszu i piersi. 

ni ZE A T ARCE 


C. k, uprzyw. galicyjski akcyjny 
Bank hipoteczny 
Oddział depozytowy 


przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachu- 
nek bieżący, przyjmuje do przechowania pa- 
piery wartościowe i udzielą na takowe zaliczki, 

Nadto zaprowadzono na wzór instytucyj 
zagranicznych tak zwane 


Dspozyta schowkowe 
| (Safe Deposits.) 


Za opłatą 25 do 35 złr. aw. rocznie, de- 
pozytarjasz otrzymuje w stalowej kasie pan- 
oarnej schowek do wyłącznogo użytku i pod 
własnym kluczem gdzie bezpiecznie a dyskratnia 
przechowywać można swcja mienie lab wakne 
dokumenty. 

W tym kierunku poczynił Bank hipo- 
teczny jak najdalej idące zarządzenia. 

Przepisy odaosząca się do tego rodzaju 
depozytów otrzymać można bezpłainie w od- 
dziale depozytowyrm. A 


Założony w roku 1853. 
Dom bankowy i kantor wymiany 
. pod firmą : U 
AUGUST SCHELLENBERG ! SYN 
we Lwowie ul. Karola Ludwika 1, 
Wyłączny właściciel Artur Schallenberg, 
poleca . 


PROMESY 
do ciągnienia 2 stycznia 1899, ma losy kredy- 
towe z r. 1858 po zł. 6— wras ze stemplem, 
Główna wygrana 150.000 zł. 
do ciągnienia 5 stycznia 1899 na 3%, losy 
austr, zakł. kred. ziem. II em. po 2 zł. 
Główna wygrana 50.000 zł. 
Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja,“ prenume- 
rata roczną zł. 1.70, na prowincyi 1.80, 
miana mh DE E 
Lwów 19 grudnia. (Z Izby handlowej). 
Akcye za sztuka: Kolej gal. Karola Ludwika 200 
gl. m. k. 210,00 do 21303. Kolej Liwowsko-Czern-Jaaske 
po 200 zł. w. a. 29409 do 287,00, Banka hypotecznego po 
800 zł. w. a. 875.— do 395 ii Akcye garbarni W Rzatzo- 
00 sł. w. a. 205.— do 214,—, Tow. budowy w» 
Sanoku 260— do 365.—, Banku dla kandis I 
przemysłu po 200 zł. 203.50 do 211.09, ` 


Listy zastawne sa 100 zł; Banku hipot. galia, 
5 proc. los. w 50 lat a IQ proc, prem. 110.00 do 110.70 
4 i pól proc. los, w 60 tat 100.00 do 100.70, 4 proc, bos 
w 60 lat 96.50 do 97.20, Banka kraj. 4 i pół proc. los. w 
61 lat. 100.990 de 161.63 kraj. 4 proc. los. w 57 lat 
98.00 do 88.70, Tow. kred. gal. ziemskie 4 proc. (I emicya) 
97.30 du 08.0), 4 poo, los. w 41 i pół latach 97.80 23 
23.00. 4 proc. los, w 56 lat 9490 do 9560. 


me 26 e a ZARY CZCI" 


Wiedeń 17 grudnia. Notowania wieczorne, 
Przy zamknięciu giełdy popołudniowej stały 
akcye kredytowe na 358,50, węgierskie akopo 
kredytowe 390.00, anglobanku 106.75, bankve- 
reiny 264.00, unioabanka 293.00, laenderbanku 
23205, staatsbahny 862'—, lombardy 65.25, 
elbethale 260.50, akaye tytoniowe 12820, rima 
283 00, alpiny 20035, renta majowa 10155, 
renta koronowa węgierska 258.00, losy tureckie 


| 58.35, marki 59-02. ruble ——, 


Solzel i milier. 


DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY à 


R&T Zlecenia s prowinoyi załatwiamy odwrotną pocztą. WE 


4 | PRZEGLĄD s dnia 20 Grudnia 1898. 


Nagle z piersi Jana 
okrzyk : 
— Towarzysząca pańom dama jest... 
— Markizą de Luciennes. © 
Zbliżył się do dylitansn. : 


dejrzeniem : Jeżeli Lorys sprzeniewierzył 


BEGINA 


POWIEŚĆ HISTORYCZNA 


przez ojca Marceli , człowieka, 


| a dg — Pani de Luciennes — rzekł z uklonem. |domo dlaczego, pozwalał sobie litością ją 
JULIUSZA LERMINA. | Na dźwięk tego głosu, Regina wychyliła | znieważać. ` | 

e się przez OKno. — Ta Jakobinka rzuciła na niego urok. 

(Ciąg delszy). — Czego pan żąda? — spytala. — To ona odebrała mi jego serce — my- 


Zmiżył głos. 

— Po raz już wtóry — rzekł — spoty- 
kam panią na mej drodze. Choiałbym, żebyś 
przypomniała sobie kiedyś, że kapitan Chóne 
dwukrotnie okazał się wspaniałomyślnym 
dla pani. p 

— Wspaniałomyślnym ! Któż pana prosi o 
litość? Wszak nasze paszporty są w porządku 
— zawołała dumnie. 

-~ Jan Chó1e umilkł: wiedział, jakie mar- 
kiza knuła zdrady, jak chciała ojczyznę po- 
grążyć, znał udział jej w odstępstwie Bour- 
BAONCR. : 

— Nieszczęśliwa kobieto! — szepnął. 

— Jakim prawem darzysz mnie pan swem 
współczuciem ? — zawołała poryweso. 

— Jakiem prawem? — powtórzył patrząc 
jej prosto w oczy — prawo to nadała mi 


Regina zachowywała się biernie, obojętnie, 
Cóż ja to zajście mogło obchodzić ? 

Żołnierze wzięli pomiędzy siebie podróż- 
nych, dwóch szło przy dyliżansie, a jeden two- 
rayil straż tylną.” 

Wreszoie, przebywszy jakie sto metrów, 
eskorta się zatrzymała. Nowy oddział żołnie- 
rzy z krzaków się wyłonił. . 

— Kapitan zaraz tu przyjdzie — oznajmił 
sierżant. 3 | 

Kawaler dość znał się na rzeczach wo- 
jennych, aby zrozumieó, śe to jakaś zasadzka 
franeuska, może jakie bohaterskie przedzięwzię- 
eie patrycotów. Zbliżył się do dyliżansu. 

— Niech się pani niczego nie boi — rzekł 
do Reginy — to żołnierze franousoy. 

Wyehyliła się przez drzwioski, w nadziei 
zapewne, że wśród tych mundurów ujrzy twarz 
ukochaną. | i 

| 


Zdało się jej, 
nika powód zaszłej zmiany w Lorysie. 
usłuchał on własnego »pumienia, 


Napoleona, aby jej względy zyskać. 
* „Nieszczęśliwa kobieto!“ — rzekł 


nie ohoiało ałuchać.., 
XVIII. 


za czasów Restanracyi, 


l zmarila. wiarnia Tysiąca-Kolumn. 
Ale nadzieja Ją zawiodia í Powiedziawszy to, zwrócił się do wwoich Jstniejące jnś od lat sześćdziesięciu Café- 
Upłynęło kilka minut, wreszcie wśród oie- { ladzi : x Regence było cichym przybytkiem sraohistów, 


— (sterreh przeprowadzi ten dyliżans na 
trakt buloński. Gdyby poeztylion chciał za- 
wracaó, kulą w łeb. 

` Kawaler Blache podszedł wprost do | Żołnierze wziąwszy konie za lejce, zawra- 
niego. „oali powóz na miejscu. Jan Chóae przyświecał 

— Panie kapitanie — rzekł — nie wiedzie- im latarnią. 
liimy, że nie przepuszorają na tej drodze. i W ohwili tej przy boku jəgo ukazala się 
Nie możecie państwo jechać tędy. Musi- postać niewieśoia. 
cie zawrócić, albo też dążyć do Paryża podro- — Ojoze — szpnął głos dźwięczny, młody — 
dze Bulońskiej. Csy macie paszporty ? przychodzę się z tobą pożegnać. 

— Oto są. Regina słów tych nie słyszała, spostrze- 

— Ha! przybywacie z zag:aniey... — czytał, “gla jednak mówiącą i poznała w niej Marcelę. 

a R e OE 


ALLSKID R 


mności ukazał się oddział żołnierzy, a na jego 
Gzele kapitan. i 


Był to Jan Chêne. ków, Tortoni — dle 


ke to wyrazimy anachrosizmem : 
łe Tout-Paris z r. 1815. 


|. O OAE 


‘ no kandarme, aby pilnował porządku. 


bis tl. 14,05 p. Meter — ab meinen eigenen Fabriken 


(Z zmianie roku [| HERA Barwik na wiosy HERA 
li ; | ` E. Linka, 


Abonamentu pism. 


= Kanał enia tre A biegle 
także językiem nie zdelny aran- 
KALENDARZE 2'er wystawy otrzyma posade w handlu 


Kazimierza Lewickiego we Lwowie. Oferty 


Część I, Muzyka, stren'c 80 (Fatwy układ na fortepian i do śpiewu). 
Cząńć II. Słowa, stronic 86, koled 69. Ozdobna w 6 kolorach, litografowana okładka. 


Smigus, iko pi ad Cena sł. 1:50, w oprawie sł, 1:90, z przesyłką o 25 ct, droieaj. 
| pisemne i tylko z odpisaniami o ; ; 
Haliczanin, Gie ocyginalami) beiadoctw,__ale_ oma z zd nękać AL w 
f TRTA czeniem żądanego honorarium iz pedaniem o DADYCIA W KAŻCEJ ASIĘgATNI. 
Powszechny (Vaara wieka, religii, szkół i dotychczasowej | == = m_n 
Bławatek, © praktyki, C NNONNNONNNNNNNNNNNNA 
E id 
Ziemianin, Aptekarza Schneidra kd Świ ta 
Zart, herbat £. e 3 
E p OleCcA 
Wiener Bote CT a id przeciw ` pol , ` 
Fliegende Biltier k | A ||-. Handel towarów korzennych, win i delikatesów m 
Punsch Kalender, ASZIOW I| | >| LEONARDA SOLECKIEGO i 
jakotoł wzsalkie Inne wiam ! || i proszek przeciw . p = we Lwowie ul. Batorego l. s A F 
kieszonkowe i ócienae kalarowi 5 aó Bays artykułów men aN ch, dd we T 
puleca P. T. Publioznuści najstarewe | Z a ' a o centów ; Ho | centów 55 
apteki św. Jerzego e bob 
biara dzienników i ogłoszeń Wiedeń V2, Witanergosge ss HIS se FEUR yy GOORZECSÓW wlec buu eż 
WIKA PLORN A er Lp spisa IAE e | | RODZYNKÓW, sultańskich x" n Frodo RO PUE p? 
UD skutecznie dzisłajaca na organa od- $ >o ne, „45% i włoskich caiych., 
JĄ teo wj CA odiogmiająca, łagodai dra- HE a 3d pier BID 28 ñ tureckich tasarzonych z ao 
| fżniepie dy kasziu, chrypke i łechtauie $i * DAKTELI marokańskich deser. 100 é całych..... Z 
— AJ ZL IO _ w gardle, M ||F „ aleksandeyjsbich ... 36 MIODU lipiwego białego.... 82 è 
Sklepy. Usarm g a |iProszek 50 ct., herbata do tego 50 ct., kg e CALIFAT do ciast ....,...... 83/MARMOLATY morelowój..... 63 $ 
Ter do sprzedania dom z ogro-||poczta 20 ct. wiecej za opakowanie. § 4 FIG emerneńskich deserowych . 50|PRZEPYSZNE konfitary buko- = 
dem przy ul. Króla Jana III Nr. 19, |Mniej jak 2 paczek pocztą s'e nie wysyła, | „ sułtańskich b. pięknych.. 60) wińskie z wiśni, truskawek i a 


q „ wiankowych ............ 16 r s 
# CYKATY prześlicznej dukej... 75/MĄKI prześl. suchej pszennej. 9 
Jakoteż i wszelkie inne artykuły spożywexe po cenach możliwie nt- 
skich, Zlecenia z prowincyi uskuteczniam odwrotną pocztą. Na Żądanie 

~ i ceuniki gratis i franco. : 


obok Zamarstynowskiej (kało żaadarmeryi). 


Apteka św. Jerzego B 


M1 praśny 2 pei pas eki w pięcio- Wiedeń V/2. Wimmergasse 33. a 
Ni kilowych puszkach wraz z przesyłk ; b; 
aaar karpio (miaka 1 fum Li wydej) Ao Lwowie w aptece Mikolusza ; 
wprost ze stawu pe 5 kilo za 3 zł, 50 ct, |Baczyć trzeba na markę ochronną i żą | 
wysyła obszar dworski Jaryczów stary |dać zawsze środki przeciw kaszłowi 
ost. poczta Jaryczów nowy. | = apteki św. Jerzego w Wiedniu K 
A a Jlnserat ten należy wyciąć i schować p 


Rachunkowości |-szomsmnawcaeć 
kupieckiej 

pojedyńczej i podwójnej 
uczy wedle metody 

jasnej i prostej 


także listownie 


Lwów, pl. Strzelecki 1. 15 II p. 
wyborna kawa pół kilo 80 ct. „By- 


rynsz* al. 8 Maja 1. 3 Lwów, 


85 Gt. pół kilo smalcu 


tylko w handlu Leonarda Soleckiego we 
Lwowie, ul Batorego |. 2. 


trzyletni rasy Simen- y FARFA 
BUHAJ sat "te, twzzędaiia StArY Cog nac 
od 


QÁ | zb, 


-= 
sv. aS a Ti pa_ = $ Pai y 


spozmwrkn 


Tutki cygaretowe „NORIS“ 


wyrobu W. BEŁDOWSKIEGO, magistra farmacyi i chemika w Krako- 

wie odsnaczeją sie dymem łagodnym i chłodnym, nie zmienia- 

Jącym zapachu i "maku tytoniu, nie naciągają (łuszczom i 

mie gasną szybko, wskutek czego całego papierosa możua wypalić 

zo smakiem. Do nabycia w bandlach i trafikach. Próbki wysyłam bardzo 
chętnie darmo i opłatnie. 


Wspólnika 


z kapitałem około 25.000 sł. 
poszukuje roenómowany interes 
we Lwowie. 
Wiadomości udziela kancelarya 
adwokata dra Bubrra we Lwo- 
wie nl. Sykstuska 53. 


Ola 5 
Wiolmotnego zewskiego Du wade l 


bie, poczta PWN pierwszej jakości opłatnie 4 butelki a € 
Uczen alko 3 litry za 8 sir, młody 3 litry 4 sir, 


> , 30 rant. Renady t Uertl. wlsściriał 
ze szkół średvich, mieszkający u rodziców ; 
lub opiekunów we Lwowie, otrzyma pła- em maa ma przy Genobitz, Styrya, 
tną posade praktykanta i sposobność do- 
akonałą do wykształcenia zawodowego w 
handlu Kazimierza Lewickiego. l 
Pesrzukuje stę dcierżawy fol- 
warku 200 de 800 morgów. Wiadomość 
Biuro wywiadowcze J. Polińskiego 
Lwów Karola Ludwika 1. 5. 
Dwie młode panie, szłachcianki, tu 
f pragną zawrzeć znajomość Z dwoma 
mło ymi panami (szczególnie oficerami) 
7 ike jednak zacne zamiary mającymi. | 
isty | fotografie pod mak'em „Deutsche“ 
posta restante główna pocztą. 


ë Bedęktor odpowiadzialay : 


chowu, dostarcza naj- 


Przeciw szczurom! 


M Przez apiekarra KE. Hammerscbmidta w Niegburgu, wynaleziony 5 

$ został nowy, nadzwyczaj skuteczny środek do całkowitego i pe- 

wnego wytępienia szczurów. "R 

| Ten nowy wynalazek wszedł w formie „kiełbasy w życie jp 

którę to rzkodniki z wielką choiwością zpożerają. a A 

Gdy dla wszystkich zwierząt domowych ta kiełtasa jest zupeł- 

nie nieszkodliwą, to nawet w najmniejszej ilości przez szozurów 
spożyta, spowoduje tychże pewną zgubę i śmierć. 

skład tylko l 
e Nonii y go Hübnera, 
FR s ZEBU" m (ia ! + = - = 


Nowości w futrzanych to- 
warach, kapeluszach, biu- 
zach, rękawiczkach, wele- 
nach, korenkach | wstążkach 
po zadziwiająco niskich cenach. 
„MAISON de NOUVEAUTES“ 
Madame Berta Fiedler. 
Lwów, pl. Kapitziny 1. 8. 


4 
i 


o ZE = 


Madowik. 


Wacław 


Ohóne wydobył się | Dawne jej urazyzaogniły się jeszcze nowem po- | 


ślała Regina — ona pozbawiła króla obrońcy. 
że teraz dopiero prze- 


lecz poszedł 
za głosem tej kobiety, Przyłączył się do armii i 


niej Jan Ohóne. Była istotnie nieszczęśliwą, 
skoro w jej głowie tłoczyły się myśli tak sprze- 
czne, uoznoia tak ze skłonnościami jej niezgo- 
dne. Wmawiała w siebie, że powinna zapomnieć 
o Lorysie, wyrzec go się na zawsze, ale serce 


Najsłynniejszą ze wszystkich kawiarni, i 
była tak zwana ka- 


Cafè de Foy, ulubionem miejscem spotkania ren- 
tierów, Caveau— miejsaam zburnem dla polity- į 
iełdziarzy, Caf6 Lemblin— 
dla wojskowych, Café Chéron — dla literatów, 
Café Touchard — dla aktorów, zaś Mille-Co- 
lonnes, zbiegowiskiem modnego świata, gdrie, | , 

gromadziź się | sztę nie dbał. 


Kroniksrze współcześni nazywają tən za- 
kład „ówiątynią*, Goście tłoczyli się do niej 
tak licznie, tak niecierpliwie, że nierax stawia- 


kr. 


% peświęcony wyłącznia modom (do 2000 rysnnków w ciągu 


Key Ki 
a 


y 


iNowość 


we Lwowle, róg pl. Maryackiego I ul Teatralnej i. 2 dom 
| Znakomite scyzoryki, noże ze stali szwedzkiej d 


a w Bisa © 


U wejścia na sokody zdumiewało odraka | — Było ioh półtora tysiąca przeszło, wych. 
się wspaniałe lustro w murze — nie jeden głowę | dzili u lasu Verrióres, wrzeszcząc: „Na Pary 


sprawie, jeśli odtrącił JĄ, swoją narzeczoną, uczy- i sobie o nie rozbijał, nie domyślająo się, że to| Na Paryż!* Trzeba było widzieć, jak brygać 
(śnił to zapewne w imię zasad, wyznawanych 
który niewia- 


jest zwierciadło, dziwo nieznane. Nowością byl" generała Vincent wpadła im na karki. N 
także piękny bufet, zastawiony rozmaitemi wytrzymali i pięciu minut; -gnano ich poter 
trunkami, za którym siedziała śliczna dzie- płarowano , jak ' tohórzów. Przelecieli prze 
wczyna. Salony urządzone były z przepychem - Wersa] -w pełnym galopie, uciekając w stror 
niebywałym ; pierwszy, dla wspaniałości swej , Rocquenconart ; ale taniec jeszcze się nie sko: 
otrzymał nazwę sali tronowej. Zdobiły go ko-!| czył — wziął ich w obroty słynny : oddzi 
Jumny = zielonego marmuru, złocenia, lustra, : braterstwa Jemioły.. przyszli na pomoo wi 
kandelabry; na estradzie mahoniowej, w kształcie  śniacy.. Prusacy padali, jak muchy. Kto w 
tronu, królowała z powagą i wdziękiem bufe- Í co by wynikło, gdyby generał Fxelmanz z 
towa, . nowożytna Haebs, po za hufoem kieli- | sta? podtrzymany.. Ale w Louveciennes: n: 
szków i butelek. l tknął się na armię pruską i musiał się cofać 
Posłagacze przybrani byli w krótkie spo- | —— Więc nowa zdrada | > "we 
dnie, pończochy i fraki, włosy mieli utrefione | -— Zwycięstwo nie opłaciło się nawet... 
a na twarzach taką dostojność, źe mniej obyci,| — Zobaczymy, kto na tem zyska... 
brali ich nieraz za gości. i W tłumie nie było juk wiary w armię a: 
" W dniu 3-im lipca 1815 r. salony tej ka-| sympatyi dla niej. | 1. per 
wiarui były przepełnione. Oczekiwano z niepo+-| , Z otwartych okien kawiarni w.to zbior 
kojem lub radością podpisania kapitulacyi, któ- | wisko padł nagle okrzyk gromki : 
rej warunki ułożone już były dnia poprz:dnie- | — Niech żyje król! | 2 7 
go na radzie wojennej w Villette. | | — Król, to pokój! Niech żyje pokój! - 
Zainteresowanie było ogólne, do Palais: | ży A się wsi > z pospólstwa. 
| Royal tłoczyło się mnóstwo ciekawych, przez asy t rien ; i wciskał się jakió ozłe 
otwarte okna dolatywał szmer tłumu, dzielące- ag „mó po) porze R: riki łowił | 
go się swemi wrażeniami, przyczam nie oboho- uchem skrzętnie, przesuwa się niepostrzekeni: 


iło si i ata, | bo był niepozorny, nie zwraosjąoy na siebj 
per SEANN ga T aE zag uwagi — ani powierzohownością ani ubranien 


4 . [Od ezasu do czasu zadał jakie pytanie — c 
Francya była juk tak wyczerpane wajng, | shytko, nieśmiało ; usłyszał odpowiedź opryskl 
że marzyła o wypoczynku, jak zdrożony piel- | 


„o 7 wą j szedł dalej. i 
hiii myśli jano, gdzieby mógł złożyć glowę. Gdy padł okrzyk rojalstowski. nikły prea 
-> Wielu wzdragało się na myśl, iń oudzo= ; chodzeń podniósł głowę i ujrzał oxlowieka wy 
jaokiego wzrastu, butnaj postawy, w nowiutki; 
mundurze. Ujrzawszty go, drguął i chwilk 
wię zatrzymał. - 4 


Nie 


do 


fsiemoy do Paryża wkroorą, ale dla tłumu było 
to prawie obojęinem. Byle miał spokój — o re- 


j ` Od rana krążyła pogłoska, iż przed kilku 
dniami kirzsyerzy Exelmansa nspadli i pobili 
Prusaków na drodze do Wersalu. W chwili tej 
właśnie jakiś ułan, stojąc na krześle, tak opo- | 
wiad»? tę potyczkę : f 


(Ciąg dalsry nas tępi), 


sowie schwarze weisse, u. farbige Henneberg-Selde v. 45 kr. bis H 14.6: 
per Meter — glatt, gestreift, karriert, gemustert, Damaste eto: (o. 24 
yersch. Qual. und 2000 versch. Farben, Dessins eto). 
Zu Roben u. Blousen ab Fabriki An Private portu-u zolifrei 
ins Haus! - 
Muster umgehend. | 
Doppeltes Briefporto nach der Schweiz. 
G. Hennehergs Soiden-Fabriken, Ztrich K. et K. Hoflieterant. ` 


O JES ER o A e e 


Kokosowe masło pół kilo 44 ci | 
znakomite do pieczenia ciast, amażenia i 
ryb i do wsze:kich potraw poleca jedymie | 
handel korrenny Leonarda Soleckiego wi 
Lwowie ul. Batorego. 


yby na Święta 


Ssczupaki sztakowe po 90 oentów. 


ZYŻWIY. | 


Fig roślinny, nieszkodliwy, przez władze pozwolony, nie zawiera ełowiu, miedzi, srebra, Liny 5 po 70 , 
Zi > b ć M | ga z „daje ta MA geo pe pei wlosom popa Okonie ï po 60 ,„ IF R M - 17% 
ocenia abonamentowe na pisma na a natychmiast od najjaśniejszego blond po ciemnoczarnego, a to 6 1. , : „ PATA . . - . . . - 
A: uaiiie . polibytejna;: Mh ba-wa ani przy mycia mydłem ani w parni nie schodei. Cena zl 350 i 1-50, pocztą» ile mapas wystarosy,, wynvla zarząd dóbr Oikrzesiúoe, posete | j>ci zestaiowominoiami, para „ 170 
kie, b żurnale mód, il 70 ct. wiecej. E. LINK, specyalista w fryzowaniu i farbowaniu Kuihyniowe. > Ed wj a O Ro 
okie, humorystyczne, żurnale mód, ilustra- włosów. Wiedeń I. Hiabsburzerstranse 9. Świadactwa i uznania są do [EN niklow. wąskie noże, para „ 3— 
eye itd. przyjmuje po cenach oryglsalnych ` przeglądnięcia. Prospekta gratis i france. , "re = niklow. szerokie n, para „ 5— 
ręcząC za punktualne doręczenie własny: Odsprzedającya xaaczny rabat. | ©) | damskie, nieniklow., para „ 1°80 
à $ : : sa nhi BZ Nz c pea PW | w damskie, niklowane, para „ 250 
mi posłańcami (pisma zamiejscswe bez | - z EA EJ system Jackson Heines 
doliczenia dostawy) NAJSTARSZE «(L+ kr . a . , e n : uiklowawe, para . . . „ 550 
Biuro. dzienników I 'ozłoszeń elki zbiór kolęd do śpiewu i ma fort pian 41 rok istnienia. „MERKUR lab „Selwotia" 
> | | nienikl wane, para . . . . . 2:60 
5 z | PIPRA. | A ś „MIE “KUR i pęq niklo- j ; 
a y ' 5 wane, szerokie noże, para, , Li 
Ludwika Piohlina l E 4 a T „NURMIS“ niklowane, szero- s i | 
Lwów, wl. Karola Ludwika l. 9. s D ń R Ź N d i | e noże, para, . e . . . „ 6— 
s n - - s „JACKSON HEINES! ni- | 
P. S. Pisma literackie i żurnale mód także dla prowinoyi. | ZIO 0 600 al0 20NIe ; s klowane, ea psra po6— i „ 650. 
Subjekt TT > - zebrał | - = 1 AR Towarz Mide T 
; ystw Sokolirh f 
rutynowany w elegsnckiej obaładze gości , . | P () W LE N CI Szkół odpowiedni opust. 
1359599 inteligentny i z praktyką w wielkich han- Fr. Barański: poleca Piotr Chrząstowski, handel 


żelazny, Lwów, plac Kapitalny 1. 1. 
1 ćwietali 
| Na święta! 
JH . Najpiękniejsza mąka Nr. 000 kilo 17 ct. 


F Migdały piekne wybierane pół ki. 64 1 7: | 
| Rodzynki sołtańskie b ładn: pół kl. 40 ct 


„Pismo ilustrowane dla kobiet SB 


wrohodzi co tydzień w formecia wielkiego .arknsze i xawiera 

prócz powisści oryginalnych i tłómaczonych, różnych artyku: 

ów literackich, korespondencyi o modach x Paryża. przepi: 
tów kucharskich i z dsiedainy gospodarstwa domowego, 


Oddzielny dodatek illustrowany 


e è Rodzynki duž 
A roku) nadto co mlesiąc dołącza wielki arkusz z krojami i wso- | Figi wiankowe . , 0. o u "e | 
3 rami robót kobiecych. E g Figi sułtańskie padełkowe . , 56 „ | 
d jj, Cyksta pięzna zielonawa . z 75 p 
Agenora główna na Lwów i wschodnią Galicyę - gj, Orzechy łaazczone 6 » z » | 
a. 31, n » £:) 
s | Miód najlesszy patoka . . 38 | 
w Księgarni POLSKI E J kona am T aE od D. 
(plao Maryacki 1 11). ; ckórki pomāraaczowe „. . ., 58, 
Drożdże najpierwszej jakości  „ 60 „ 
Wanilla w grubych laseczkach sztuka pr 


Oran prenumeraty we Lwowie 


25 i 20 ot. — jak również znakomite 
Kwartalnie fl. 180, na prowinoyi fl. 220. 


naturalne wina 


| wegierskie i austryackia od 40 ct. za bc 
telke począwszy, oraz wszelkie inne zrty 

: kaly świąteczne w najlepszych gałuakac 

| i poleca / 


| hande! towarów korzennyc| 
Stowarzyszenia robetoików katolickich 


JEDNOŚĆ 


Lwów, ul. Grodzichich 4. 


gi 


Redaktor 


Jan Skiwski. 
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Olbrzymi 


WYBÓR Cukry do ubierania dczewek pól kl 1.2 | 
NOWOŚCI Pomadki do ubierania tortów pó kl. 60c ` 
Cukry deserowe w kartonie pół kl. 1 zè | 
poleca magazyn Cukry teatralne pół kl. 50 ct. | 
pod firmą - Szt bs mes metai gat. pół kl. [O c 
' z. a ciaste Świąteczne, torty, strucie zaw 
bambusowe KAUCZYNSKI  |jacze, przekladańce, sernibi, makoanil 
STOŁY pod i W | przyjmuje zamó cienia i wykonywuje sù 
p rannie. Ceny umiarkowane, l 
kwiaty, OBERSKI Poleca cukiernia 


Czesława Schneidra 


ul. Batorego |. 33 naprzeciw Głmnazyu 
nazyn 


" KAISERBLATT" 


wydane na qraczystość jubilecazo 
a Jego Majestatu Cesarza ni 


FRANCISZKA JÓZEFA ` 


Po DO ct. 1,1 zł. | 

sprzedaje biuro dziexników Plohna w 
Lwowie ulica Karola Ludwika |. 9. 
Na prowincyą wysyła po 56 ct.d zł.1-0 
DUO Fa Nye i AWA ROEE OOM OWN 
| Resztki chedników i wyse! 
| towane dywany, portyery, firank 
kapy, koce, gobeliny, dery na konie 
różne przedmioty dekoracyjne po cena: 
bajecznie tanich. Sklad dywanów „A 
Loavre" Lwów ul. Sykstuska 6 (Pas: 
FHsusmara) Także i na raty be 
podwyższenia cen. Dla prowizc 
canniki gratis i franko. . 


ry Dtasiałsw Mnvieski | Spółke. 


KJ 


Kosze na papierosy, 
Kufry do podróży, 


Wózki dla dzieci. 
Cenniki illustrowane gratis, 


Rok założenia 1878. 3 
r" w wielkim wyborze na podarunki na $ 
Gwiazdkę i Nowy Rok otrzymał i poleca % 
po cenach nadzwyczaj umiarkowanych $ 
magazyn specyżlno galanteryjny pod firma; „Au bon marché“ , 

KHESMARKY & ILLÉS następra 


WŁADYSŁAW CIECHULSKI 


— a o MN 


kapitulny. $ 

o krajania f3 
chleba i ożytku w kuchni. i | 

Cenniki ilustrowane na żądanie bezpłatnie. 


